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NOWY DZIENNIK
Adres red a ' , i administracji: Kraków, ni. Orzeszkowej 7. 
Numer telefon'. 279. — Konto czekowe P. K. O. w Krakowie 400 630.

Nakładem Spółki Wydawniczej „NOWY DZIENNIK". 
Wszelkie komunikaty należy nadsyłać wprost do Administracji.

Komunik?ry przesiane redakcji nie beda uwzględnione.
Rłko jw  redakcja nie zwraca. Za inseraty redakcja nie odpowiada.

*oi naczelny przj'jmuje od godz. 12 do 1 w południe.

Cena n u m e ru

20
groszy

Prenumerata: w Krakowie i prowincji mieś. ZI. 5'00 kwart. Zł. 15‘00
w Krakowie z odnoszen. do domu „ „ 5‘20 „ „ 15*68
Na prowincji z przesyłką poczt. „ „ 5‘60 „ „ I6'80
Zagranica z przesyłką pocztową „ „ 9'00 „ „ 27*08

Ogłoszenia: Drobne ogłoszenia za słowo Zł. 0*15, wiersz milimetr. 
1-szp. Zł. 0*20, nadesłane Zł. 0*60, wiersz milim. 1-szp. w tekście 
Zł. 0*85, wiersz milim. 1-szp. na 1-ej stronie Zl. 1*—. gratulacje 
Zł. 10, Inseraty zamiejscowe o 50%, zagranicz. o 100% droższe.

Człowiek bez następcy
Kraków, 31 moja.

«b> Zanim ekscesarz Wilhelm znalazł szcze- 
SOłnc upodobanie w rąbaniu drzewa, miał on 
mną naiuętność — i to o wiele niebezpieczniej
szą i dla otoczon a szkodliwszą. Wygłaszał mia 
•owicie mowy. Truchleli od nich ministrowie 
łtemieccy — bo to, co ich pan nawarzył, oni 
musieli wypijać, — w Europie zaś stanowiły 
mowy te, pełne cezaryzmu i deigracjalności, 
Przedmiot kpin, ale także i — trosk. Poważniej
si zdawali sobie bowiem z tego sprawę, że tego 
rodzaju słowa, o ile stoi za niemi posłuszny 
aparat państwowy, muszą wkońou rozpętać — 
burzę wojenną.

Rolę cesarza Wilhelma objął Benito Mussoli- 
OL Mowy jego są prawdziwem utrapieniem 
-Izisielszej polityki europejskiej. Zaledwie uspo 
koją się wzburzone bałwany konfliktów, a już 
Mussolini zabiera głos i wszystko psuje. Zda- 
Waio się, że między Włochami a Francją, a 
Potem Jugosławią stosunki pokojowo się uiożą, 
gdy nagle Mussolini odkrywa dla... Włoch 
niebezpieczeństwo — niemieckie. Gdyby się 
Przynajmniej zadowolił uroczystem zapewnie
nie, że wszelkie zakusy Niemców napotkają na 
żelazny opór Brenneru itp., byłoby wszystko 
w porządku. Tego rodzaju „wymiana" grzecz
ności dyplomatycznych należy do zwyczajnego 
repertuaru deklaracyj rządowych. Ale nie! — 
Mussolini z jakiegoś transparentu (!) berlińskie
go C,Od Triestu do Rygli" — który nb. Pol
skę mógłby bardziej niepokoić, niż Włochy), 
robi wielką sprawę międzynarodową, widzi w 
te cu upadek ducha Locurna, Anglję i Włochy 
pasuje na żandarmów Europy, a potem całkiem 
konkretnie oświadcza, że Włochy musza w cią 
gu najbliższych 10 lat powiększyć swoją armję 
Jo pięciu milionów ludzi oraz odpowiednio 
wzmocnić swe siły na morzu i w powietrzu.

Jest to styl 1 duch — wilhelmłński. Program 
mHitaryzacH od stóp do głów. Nie chodzi tu o 
objektywne możliwości zrealizowania tsgu zwa 
rjowanego programu. Rzecz jasna, że ubogie, 
przeludnione, pod brzemieniem drożyzny ugi
nające się Włochy nigdy mu nie podołają. Są to 
Więc strachy na lachy. Istota rzeczy leży atoli 
gdzieindziej. Takie mowy dezorientują Europę, 
przewracają w głowie niezrównoważonym fa
szystom, podminowują istotnie owego ducha 
Locarna, z którego można szydzić łub nie szy
dzić. ale który faktycznie w pew nem znacze
niu zdobył sobie pozycję na kontynencie Ta
kie mowy są zatrutemi strzałami, wypuszczo
nemu przeciw pacyfikacji świata. Burzą one to, 
co niezmierne trudy całe! falangi ministrów 
zdziałały.

Dmgs część mowy Mussoliniego, wygłoszo
na i  okazji otwarcia ostatniej „demokratycz
nej* Izby włoskiej, była równie rewelacyjna i 
rćiwnie... szalona. Mussolini oświadczył: „Dzi
siaj, 26 maja, grzebiemy uroczyście kłamstwo 
powszechnego głosowania demokratycznego**. 
„II duce" zapowiedział zupełną zmianę pod
staw systemu reprezentacyjnego. Następna 
Izba zostanie wybrana już nie przez całe oby
watelstwo, lecz prze? związki zawodowe, kor
poracje.

Słowo „korporacja" jest terminem łacińskim. 
W Rosji nazywa się to — oczywiście: muta- 
tis mutandis — „sowiet" — co p.-winni sobie 
Uświadomić .wszyscy, którzy z takim zachwy

tem oklaskują „śmiałe" słowa Mussoliniego i 
jego „mężną" zapowiedź walki ze „zgniłym" 
parlamentaryzmem. Parlamentaryzm przeży
wa istotnie kryzys. O istocie jego wiele się mó
wi. Nad jego rozwiązaniem pracują najlepsze 
głowy w Europie. Ale nikt dotąd nie doszedł 
do tej ostatecznej „konsekwencji", że trudności 
parlamentaryzmu dałyby się najlepiej usunąć 
przez — likwidację parlamentaryzmu. Nikt do 
tej „konsekwencji" nie doszedł — z wyjątkiem 
Lenina i... Mussoliniego. Dwa iedyne państwa 
w Europie, w których usunięto parlament i de
mokrację. Usunięto wolność polityczną, swobo
dę przekonań i zaprowadzono — dyktaturę.

Bo jedno jest pewnem i jedno nie ulega wąt
pliwości: skasowanie demokracji da się uskute
cznić tylko w drodze dyktatury. Należy podzi 
wiać naiwność tych wszystkich, którzy wy
obrażają sobie jak np. nasi konserwatyści), że 
lud da sobie odebrać zdobyte w ciągu tylu 
dziesiątek lat prawa polityczne — bez walki. 
Tylko przyduszony potężnym butem... dyktato 
ra — lud zniesie taki stan rzeczy, jaki istnieje 
dziś w Rosji lub we Włoszech. Kto więc chce 
naprawiać obecny system politycznem ukróce
niem, lub wręcz skasowaniem demokracji, ten 
wygania zaprawdę djabła belzebubem, a w 
miejsce „rozkrzyczanego" parlamentu introni- 
zuje rozgadanego... dyktatora. Ten dekretuje 
śmierć moralną ogółu obywateli. Oni maja mil 
czeć i słuchać, bo on, dyktator, wciela w czyn 
swoje genjalne idee.

Najcharakterystyczniejszym był iednak nastę 
pujący ustęp mowy Mussoliniego: „W połowie 
XX. wieku mają być Włochy państwem o 
bO-chi miljonach ludności. Za lat 15 będą mogły

INOWI
zawierająca w swym składzie chemicznym jod 
i brom. Najskuteczniejsza i najtańsza w kraju.

ług i w i t n  mmmm
do przyrządzania kąpieli solankowych w domu
JABADAH sól jodowa radjoaktywna, 
• V W n H I #  preparat lecz.-kąpielowy. 

Do nabycia:
we wszystkich aptekach I dragerjacL.

Zastępstwo na Malopolskę i Śląsk: 
„ W A t11 Sp. z o. o., i  rai Sn Krowoderska Ł. 21.

zmobilizować pięć miljonów ludzi. Aeroplany 
włoskie zasłonią blask słońca. Wtedy będziemy 
mogli zjednać posłuch naszemu głosow! i uzna
nie naszych praw. Nastąpi to mijdzy rokiem 
1935 a 1940. Muszę sobie zapewnić ster nad 
narodem włoskim na przeoiąg łat 10 lub 15. 
Jest to rzecz niezbędna, ponieważ mój następca 
jeszcze się nie urodził".

Pustka i komedjanctwo mussołmizmu nie mo
gły wypowiedzieć się lepiej i dosadniej. Musso
lini czeka na następcę? Ustąpi, aż zjawi się no
wy... dyktator? Czyż nie na tern polega wła
śnie dyktatura, że pozbawiona jest następcy, 
ciągłości? Dyktator, to człowiek oez następcy. 
Gdyby następca się zjawił, zostałby dyktator, 
natychmiast strącony ze swego piedestału. 
Następca —■ to śmierć dyktatora.

Demokracja włoska pragnąca najrychlejsze
go końca mussołmizmu, nie pragnie jednak 
wcale ujrzeć jego — następcy. Następcą jego 
może być tylko odrodzona demok racja wło
ska. Narazie jednak nie widać wcale końca dy
ktatu! y — ani we Włoszech, ani w Rosji...

(Telejram własny „Nowego Dziennika**)

Moskwa, 30 V. (D) W odpowiedzi na notę 
rz^du angielskiego, zrywającą stosunki han
dlowe i dyplomatyczne z Rosją, rząd sowiecki 
wręcz) ł przedstawicielowi angielskiemu w Mo 
skwie notę podpisaną przez Litwinowa.

Nota po zaznaczeniu, że krok rządu angiel
skiego nie zaskoczył kierujących czynników 
sowieckich, oskarża Anglję, że zerwanie sto
sunków było wynikiem celowej polityki rządu 
konserwatywnego w Anglji.

Następnie rząd sowiecki próbuje uniewinnić 
się z zarzutów uprawiania szpiegostwa przez 
swą delegację handlową i twierdzi, że rewizja

w „Arcosie" nie dała pozytywnych wyników.
Nota sowiecka utrzymuje dalej, że powodem 

zerwania stosunków było niepowodzenie po
lityki angielskiej w Chinach i chęć odwróce
nia angielskiej opinji publicznej od tej spra
wy.

W końcu nota stwierdza gotowość utwy-1
mania przyjaznych stosunków z narodami im 
perjum brytyjskiego, zrzuca całą odpowiedział 
ność na rząd angielski i sądzi, że naród an
gielski wkrótce przywróci normalne stosunki 
ze związkiem repu&lik sowieckich'.

Lindbergh w Londynie
Stutysięczny ttum entuzjastycznie wita zwycięzcę

Atlantyku.
się ponownie w powietrze i krążył przez dłuż
szą chwilę dopóki policja nie usunęła publi
czności. Nakoniec lotnik Lindbergh wylądował 
wśród entuzjastycznych okrzyków tłumu, Wó 
ry liczył około 100 tysięcy, t

Londyn, 30 5. PAT. Przybył tu wczoraj o 
godzinie 6 popoł, lotnik Lindbergh. Tłum pu
bliczności, zgromadzony na lotnisku Creydon 
w chwili gdy koła samolotu dotykały ziemi 
rzucił się w kierunku samolotu, przerywają'* 
ogrodzenie. Wobec tego Lindoergh wzniósł
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Przyjazd p. Monneta do Warszawy
Przed podpisaniem kontraktu pożyczkowego.

(Teieionem od naszego korespondenta)

Warszawa, 30 5. S in . Dzi£ rano  p rzyby ł do 
W arszaw y, w edług doniesień pism. delegat fi- | 
nansistów  am erykańsk ich  p. M onnet, k tó ry  j 
m a przeprow adzić końcowe rokow ania  z rzą - j 
dem polsk im  w  spraw ie rea lizacji pożyczki.

R ealizacja po tyczki naśtąp i w  naibM ższych 
(dniach. Podp isan ie  pożyczki odbędzie się w [

W arszaw ie. Ze s trony  polskiej k o n trak t podp i
sać m a m in is te r skarbu  Czechowicz, lak  się 
dow iadu jem y pieniądze o trzym ane z pożyczki 
zostaną przesłane do B anku Polskiego, k tóry  
w zam ian  za to w ypuści bankno ty  do w ysoko
ści 500 m iljonów  złotych.

Opozycja P. P. S. wobec całego gabinetu
Bm oI iic|«  Rody Naczelnej. —  P. P. S. domaga sle rozwiązania Sejmu 

ł aoopteanła nowych wyborów. —  Przeciwko stosowaniu prześladowań
politycznych.

(Telefonem od naszego korespondenta)
Warszawa. 30. 5. fein) W czoraj p rzez cały  

i a e ń  pod przew odnictw em  posła Daszyńskie- 
JD obiadowała R ada Naczelna P P S .

f)a,ie&e>racie o sytuacji politycznej posła Bar- 
fc łieso  przyjęte zosta ły  30 głosam i przeciw  5 
jwsałucąe stwierdzające potrzebę jak najszyb
szego rozwiązania obecnego Sejmu i zarządze
nie nowych wyborów na podstaw ie obecnej or 
dynacji wyborcze!.

Szczególnie ostro  przeciw staw ia się rezo lu
cja próbom przedłużenia istnienia obecnego Sej 
M , poza termin przew idziany przez konsty tu-

Sejm -  zaznacza rezolucja — musi odzyskać 
pełnie praw i kom petencje przedstaw icielstw a 
lodowego.

W  drugiej części rezolucja po ostrej k ry tyce  
działalności obecnego rządu stw ierdza  opozy
cyjny stosunek P P S  w obec gabinetu, jako cało
ści. O pozycja ma być zasadą postępow ania 
w szystk ich  organów  partji i poszczególnych 
członków .

W  trzeciej części rezolucja opow iada się 
przeciw ko zamiarom oddania w łasności pań
stw ow ej na eksploatację pryw atnem u kapitało
wi.

C zw arta  i ostatnia część rezolucji protestuje 
przeciw  stosow aniu prześladow ań politycznych 
i system u prow okacyjnego.

W  d n iu  dzisiejszym  R ada naczelna obrado 
w ała  nad  stosunkiem  P. P. S. do w ybciów  sa 
m orządow ych w Małopolsce.

i i «  i
(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa. 30. 5. Sin. W  niedzielv dnia 29-go 
maja odbyły  się w  Siedlcach w y b o ry  do rady  
miejskiej. Żydow skich list w yborczych zgłoszo 
bo 12, list polskich 5. L ista w yborcza komuni- 
*tów została przez kom isarza w yborczego unie 
.ważniona. W obec tego, że kom isarz w yborczy  
podzielał miasto tylko na 5 okręgów  w y b o r
czych, w ybory  przeciągnęły  się do godziny 
6.30 rano. W ynik w yborów  jest następujący: 
Usta Nr. 2 (PPS) 2701 głosów  — 9 m andatów , li 
Sta Nr. 4 (Bund) 628 głosów  — 2 m andaty, li
sta Nr. 5 (Lewica Poalej Sjon) 614 głosów  — 2 
mandaty, Lista Nr. 7. (O rtodoksi, kupcy i drob

ni kupcy żydow scy) 1055 głosów  — 3 m andaty, 
L ista Nr. 8. (Chrześcijańskie Zjednoczenie Go
spodarcze) 1055 głosów  — 3 m andaty , lista Nr. 
10 (Chrześcijańscy w łaściciele nieruchomości) 
1033 g ło sy  — 3 m andaty , lista Nr. 11. (Rzemieśi 
nicy żydow scy) 309 głosów  — 1 m andat, lista 
Nr. 12. (Blok P racy ) 1095 głosów  — 4 m anda
ty, lista Nr. 16. (Sjoniści) 731 głosów  — 2 man
daty .

Jak  się dow iadujem y, listy  w yborcze Nr. 8 i 
Nr. 16. z powodu całego szeregu przekroczeń 
n a tu ry  form alnej będą się dom agały uniew aż
nienia w yborów .

Nr, 142
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godzenia sprawy. Oświadczenie tir  LówenherM  
przyjęli zebrani gorącymi o kia skalni.

Pozatetn na komisji mniejszościowej toczyła się 
w dalszym ciągu dyskusje, nad kwestją żydowską 
w Ruiniinji i nad kwosl ją tyrolską. Na posiedzeniu 
komisji politycznej referował sprawę arbitrażową 
i krnicN Ijucyjuu piko główny referent Polski, me
cenas .Nagórski.

Telefonem  od naszego korespondenta.
W arszaw a, 30 5. Sin. Jak  się dow iadu jem y  

z kół zbliżonych do rządu  zam ierza rząd  w n a | 
.b liższych  d n iach  przedstaw ić p rezyden tow i 
R zeczypospolitej w niosek o zw ołanie nadzwy
czajnej sesji sejm ow ej.    ,

Poseł Haosnei i wiiemeien Bulli
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa. 30. 5. Sin. P an  wicepremier Bar- 
tel przy jął dziś na dłuższej konferenci i posła 
dra B ernarda  H ausnera, m ianow anego niedaw 
no polskim konsulem  generalnym  w  Hajfie.

Eksport z PoL«ki do Palestyny 
wzrasta stale

(Telefonem od naszego korespondenta)
Warszawa, 30 5. Sin. Według danych staty 

stycznych ministerstwa przemysłu i handlu* 
wywóz z Polski do Palestyny staie wzrasta. W 
roku 1924 wywóz wyniósł 21.730 fantów egip
skich, w r. 1925 25.378 funtów, w r. 1926 
33.500 funtów egipskich.

O i n t i e  BiifizifDsr z ia iii  m edyu iy ifannafii
wojsk, w Warszawie

(Telefonem od naszego korespondenta). 
Warszawa, 30 5. Sin. Dziś o godzinie 10 ra

no odbyło się w gmachu politechniki warszaw 
skiej uroczyste otwarcie międzynarodowego 
zjazdu medycyny i farmacji wojskowej. Ol
brzymia 3-piętrowa sala była szf.-etnfo wypeł
niona. Przed gmachem wzdłuż chodników sta
ło kilka tysięcy klatek z gołębiami p« cztowy- 
mi, przygotowanymi do odlotu w chwili ot w ar 
cia zjazdu. Przed wejściem stała kcinpanja 
honorowa strzelców. Z ehwi'ą gdy msrszałek 
Piłsudski wchodził na salę, 8 trębaczy wojsko
wych wykonało fanfarę. Cała sala ws'ała na 
powitanie marszałka. O godzinie 11 rano wy
puszczono 2 tysiące gotębi, które grupami roz
leciały się na wszystkie strony, ni' sąc wieść: 
Międzynarodowy zjazd medycyny i farmacji 
wojskowej został otwarty.

omztij o mmrn m s k it i  niy
m a jłk lt l

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, 30 5. Sin. W Warszawie areszto

wano cały szereg osób za naklejanie odezw 
z żądaniem rozwiązania rady miejskiej.

  o -

Pneuwlio n im i i iM iii  l i  Sao P atii
W arszawa, 30. 5 ŻAT. Odbyło się tu posiedzenie 

państwowej rady emigracyjnej, na której złożono  
sprawozdanie z umowy zawartej przez dyrektora 
Gawrońskiego z administracją stanu San Paulo  
w Argentynie w sprawie bezpłatnego przewiezie
nia emigrantów z P olsk i do tego stanu. Przedsta
w iciel Żydowskiego Towarzysta Emigracyjnego 
Alter, oświadczył, że Żydowskie Towarzystwo E- 
migracyjme odnosi się negatywnie do tej umowy, 
a to z powodu stosunków sanitarnych i innych pa 
nujących w  stanie San P au la

— -O  -

Lord Plumer w Anglji
Londyn, 30 V. ŻAT. Lord Plumer wraz 

z małżonką przybyli do Port Plymouth, — 
W Londynie lord Plumer odbędzie * m ini
strem kolonji Amery'm dłuższą kor.feiencję w 
różnych sprawach palestyńskich. Konferencja 
ta stoi w związku z planowaną podróż? m ini
stra kolonji po kolonjach angielskich i kra
jach mandatowych.

(Telegram własny ^Nowego Dziennika")

Londyn. 30. 5. (L) Stosunki m iędzy Anglją a 
Sgiptem są znów  naprężone. Angielski w ysoki 
komisarz lord Lloyd w ręczy ł p ro test z powodu 
ichw ały  komisji wojskow ej izby egipskiej zno

szącej pobory angielskiego naczelnego kom en
danta arm ji egipskiej S irdara. T rzy  ok rę ty  wo 
jenne floty śródziem nem orskiej odeszły z M alty 
do Aleksandrii.

IIIH U l
Ligi Narodów 

Sprawa żydowska w Rumunii,
Berlin, 30. 5 PAT. Na obecnej sesji unji Stowa- 

■zyszenia Przyjaciół Ligi narodów doszło do nie- 
niłego incydentu z winy biura kongresu. Na po
jedzeniu komisji mniejszościowej rozdany został 
słonkom  zjazdu memorjał jakiegoś zachodnio u- 
:raińskiego stowarzyszenia przyjaciół Ligi naro- 
lów, zawierający propagandy styczny memorjał 
tntypolski. Delegaci polscy nieuprzedzeni o istnie- 
liu tego memorjału, zainlercpelowałi u kierowni- 
!twa biura i okazało się, że jakieś nieznane bliżej 
cola ukraińskie przy pomocy biura kongresu zdo- 
:ali memorjał ten szeroko rozrzucić. Na posiedze
niu komisji mniejszościowej sekretarz generalny 
snji prof. Ruissen złożył oświadczenie, że roz
powszechnianie tego memorjału było nadużyciem, 
i następnie, że on memorjału tego nie znal i nie 
pRecał go rozdawać, wreszcie, że stowarzyszenie

podpisane pod tym memorjalem jest mu całkow i
cie nieznane. Jednocześnie na posiedzeniu komisji 
mniejszościowej umieszczona była na porządku 
dziennym sprawa opracowanego przez istniejące 
w  Paryżu stowarzyszenie ukraińskie przyjaciół 
Ligi narodów, memorjału pt. „Sprawy mniejszo
ściowe a Ukraińcy'1. Przedstawiciel ukraińskiego 
stowarzyszenia paryskiego złożył oświadczenie, 
że stowarzyszenie, które reprezentuje, nie ma nic 
wspólnego z poprzednio wymienionym memorja- 
łem antypolskim, aczkolwiek w  swoim tnemorjale 
również porusza sprawy ukraińskie w  Polsce. W 
imieniu delegacji polskiej zażądał Dr LÓwenherz 
odroczenia dyskusji nad memorjalem, oświadcza
jąc, że delegacja polska uważa omawianie takich 

. spraw za rzecz pożądaną, przyczynić się ona bo- 
j wiem może do sprostowania lnformscyj i do zfa-

^
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Obłęd celny w ? uronię
Cła a i  d© — 6.C0C procent od wartości!

W teaeń, w m aju .
W związku z międzynarodową Konferencją gospo 

Urcz i w Genewie pizediożyi austriacki Komitet 
Rąrodowy przy międzynarodowej Izbie Handlowej 
Węz wyki e ciekawą statystykę wysokości obciążenia 
Celnego dla 402 towarów w 14 europejskich pań
stwach Tabela statystyczna obejmuje cały obszar 
Europy środkowej w najszerszein pojęciu tego slu- 
wa 1 rozciąga się od Francji aż po Polskę i Rumu- 
nję, od Wioch aż po Norwegię Czternaście wymię 
nłonycb państw podzielono na 6 grup i ponumerowa 
• o  Wodle wysokości poszczególnej ochrony celnej 
‘fctafrtż<*ze obciążenie ceine pod względem procento 
Wj«n wykazuje Belgja. potem Idą Holandja, Dania, 
Szwajcaria, Austrja. Szwecja i Niemcy. Dalej nastę 
śmie Francja, gdyż w układaniu statystyki pod uwa- 
KC wzięto planowane stawki minimalne, będące o- 
b«wdb przedraiutem obrad we Francji. Po Francji, 
Mą Włochy, Węgry, Jugusławja, Czechosłowacja, 
Pdska 1 Rumunia. Obciążenie celne pierwszych 
m ech  państw (Belgja, Holandja 1 Banja) wynosi po 

15 procent, mianowicie 11 1 pół do 12 pro
cent. Ciężary celne w  Szwajcarii wynoscą 17 1 pół 
procent, w Austrii 18.6 procent, w  Szwecji 18.9 pio- 
c*a.t, w  Niemczech 19.8 procent, we Francj wedle 
projektu taryfy minimalnej 24.6 procent, we Wło
szech 27.4 procent, na Węgrzech 30.7 procent, w Ju- 
(osław j 33.6 proc., w Czechosłowacji 35.8 proc., 
w  Polsce 43.4, a w  Rumunii aż 99.2 procent. Celem 
Purówoania ciężarów celnych w państwach sukcesj J 
ąych podano obciążenia celne dawne] monarchji 
anstro-węgierskiej, wynoszące wedle obliczonia 18.4 
prowent.

v_ żary pełne w poszczególny. „ państwach euro
pejskich wahają się zatem od 0.5% aż po 0000% (sic!) 
od wartoacL Najwyższe tło  wykazuje Rumunia dla to 
w w ów  ze sztucznego jedwabiu, gdyż cło to wynosi 
i  icnKsej, tak 5.798.6 procent od wartości I pozatem 
osiągnęły Ua. rumuńskie wcale znaczną wysukość. 
Tak np. stroje damskie z crepede chlne‘y wynoszą 
v  Rumunii około 2.400 procent od wartości. Pełno 
jedwabne materiały podszewkowe wymagają cła 
2000 procent. Poszczególne tnaterja.y jedwabne i cre
o.-de-chinowe wymagają cła od 1.000—1.700 procent 
od wartości. Także Polska ma na niektóre towary 
osikiem pokaine cła, jakkolwiek oczywiście nawet 
te wysokości celne nie dadzą się porównań ze

szczytowemi cłami rumuńskie mi. Dla łańcuszków 
ogniwowych poshiada Polska cła 221 procent, dla 
świdrów spiralnycn 388 procent, dla haftek 202 proc., 
dla papieru listowego z kopertami w mapach 277 
proc., dla torebek damskich z koźlej skóry 175 proc., 
dla firanek z koronkami 437 proc., dla włóczkowych 
ogniwowych posiada Polska cia 221 procent, dla 
wielu innych artykułów od 100—150 proc. W Jugo
sławii są cia szczególnie od środków żywności bar 
dzo wysokie. I tak wynoszą cia na wino 325 proc., 
na piwo 210 proc., od konserw mięsnych 227 proc., 
na poszczególne chemikalia ponad 100 proc. od war 
tości.

Statystyka tych ciężarów celnych wywołał.-! w 
Genewie na międzynarodowej Konferencji gospodar 
czej wielkie, jakkolwiek w pewnej mierze niemile, 
wrażenie. Nie mogło to być poszczególnym pań
stwom zbyt sympatyczne, że niedwuznacznie, nieja
ko „czarne na bialem" zarzucono im w porównaniu 
z innemi państwami ich wybitny protekcjonizm, a na 
rodowy Komitet austriacki przy międzynarodowej 
Izbie Handlowej nie mógł rzecz jasna wywołać od
dźwięków sympatii u większości państw, a to wsku 
tek ogłoszenia wspomnianych cyfr. Jednakże na
leży oczekiwać, ie  wymieniona statystyka cięża
rów celnych również przyczyni się do zniesienia 
murów celnych miedzy poszczególemi państwami. 
Nie można wszakże wybaczyć, że właśnie Austrja 
W cbwili poznania istnego szału celnegu w Euro
pie, sama podejmuje kroki w kierunku sfinalizowa
nia nowej taryfy celnej w duchu protekcjonizmu. 
Z drugiej jednak strony musi się tu przyznać, ie  zniż 
ka ceł nie muże być przeprowadzona jednostronnie, 
przez jedno tylko państwo i ie  Austrii istotnie mo
że trudno jest nie poddać sie ogólnej „modzie1* ochro 
ny celnej. Mimo wszystko jednak — krok Austrii 
jest pożałowania godny. Międzynarodowa konferen
cja gospodarcza w Genewie była może w tym kie
runku istotnie znakiem, że punkt szczytowy przesile 
nia mamy już za sobą. Jeśl miałoby się teraz nie 
udać stworzenie w Europie rozsądniejszych poglą
dów celnych i jeśliby miało spalić na panewce utwo 
rżenie paneuropejskiej Unii celnej w jakiejkolwiek 
formie, okazałby się dla Europy nie do minięcia ios 
i konieczność stania się gospodarczym służką i sa
telitą Stanów Zjednoczonych Ameryki,

Dr. Otio Deutsch,

Korespondencja własna.
Rzym, w maju.

Pierw szy Kongres Międzynarodowej Konferen
cji Związków autorów i kompozytorów drąmaty 
czmvcta luzpoczął oficjalnie a woje obrady, poprze- 
Usoone towarzyskiem  spotkaniem licznie reprezen
tujących poszczególne krąje uczestników. Spotka
nie to nastąpiło w  siedzibie W łoskiego Stowąizy- 
s-zenk. Autorów. Główna uroczystość inauguracyj

na odbyła się na Kapitolu, gdzie powitał gości 
imieniem miasta gubernator Rzymu, książę Spada, 
zaznaczając w  mowie swojej powitalnej, że hzyn. 
z natury rzeczy nadaje się na miejsce zwołania  
Pierwszego Kongresu przedstawicieli sztuki dra
matycznej, jako ze teatr korzystał tutaj zawsze 
z szczególnych przywilejów i opieki państwowej. 
W idowiska sceniczne w  różnych swoich posta

ciach: cyrku, amfiteatru i świątyni sztuki były W 
Rzymie w czasach sta róży lny eh miejscem zbiera
nia się wszystkich obywateli miasta. Na mowę 
gubernatora odpowiedział imieniem uczestni
ków Kongresu senator Morello, przewodniczący; 
włoskiego Związku Autorów. Przemówienie jego 
było arcywzorem talentu krasomówczego, a zara« 
zem erudycji. Zajął zwłaszcza słuchaczy podkre-, 
słony przezeń fakt, że pierwsze w dziejach ludz 
kości stowarzyszenie autorów założone zoualo V. 
Rzymie na cztery wieki przed Chr. ztuka Uraa ■■ 
tyczna zrodziła się na pudtożu religji, teatr wyra* 
stał obok świątyni. Owóż pewnego dnia Rzymianie, 
zwątpiwszy o opiece bogów, poruczyli poecie Uwili 
szowi Andronikowi urządzenie na cśeść bóstn 
igrzysk szczególnie doborowych. Liwjusz wywteutf 
się tak dobrze ze swego zadania, że .gr^yckc ysha 
ły uznanie bogów i przejednały ich. W nagrodę za 
to oddana została poecie świątynia Mmerwy aa A- 
wentynie z przeznaczaniem jej na siedzibę Zw ązku 
autorów i aktorów scribae et histrioones, która stała 
się w ten sposób pierwowzorem Collegium poeta- 
rum naszych współczesnych związków i zrzeszeń 
autorskich.

Na przewodniczącego Kongresu powołano znane?, 
go dorkonaie i u nas komedio i farso-oisarza francu 
skiego de Flersa. Qlównym celem obrad Kongresil 
jest rewizja Konwencji Berneńskiej i stosunek dą 
niej Konferencji. Między innemi postawiony został 
wniosek, aby na konferencję Związku międzynaro
dowego uchrony dzieł literackich i artystycznych, 
która również będzie zwołana do Rzymu w paź
dzierniku bieżącego roku i także poświęcona będzie 
rewizji Konwencji Berneńskiej, zaproszeni zostali 
przedstawiciele Zrzeszenia Autorów w charakterze 
zawodowych ekspertów. Przedstawiciel Zrzeszenia 
amerykańskiego, Emerson, wyraził jego imieniem 
życzenie przysiąpiania do Konwencji Berneńskiej I 
zairterpelował Kongres, jakie należałoby poczynić 
w tym celu ki oki. Delegat niemiecki zapropono
wał zniesienie zastrzeżeń poczynionych przez człon 
ków Konwencji oraz przedłużenie trwania okresu 
ochrony autorskich praw do 50 lat po śmierci auto 
ra.

Jednym z głównych punktów prcg.-i. u było 
przyjęcie członków Kongresu w pałacu Cmi I przez
Mussolinięgo, do którego de Flers, jako przewodniczą 
cy, wygłosił zręczną, pełną iśoie francuskich kom
plementów mowę.
USi

Celem uniknięcia przerwy w wy
syłce pisma prosimy o r y c k i e  od
nowienie prenumeraty na miesięc 
czerwiec.

•m m m m m m m m m m m m  i m  m  ■ i"r ■»

Przyjaciele i przyjaciółki
L PRZYJACIELE.

2) (Dokończenie).
_  jWstystko, co żyje, ma swój koniec...
— J kąz przemądrą wypowiedziałaś sentencję, 

zapisz to sobie w swoim noł< piku, by wielką tę 
prfcwdę ną zawsze ustąlić.

fcygę uśmiechnęła się bezradnie, jak ząwsże, 
gdy głupstwo jej się wyrvwa, ale wnet -ię ppa- 
■dętąła l jak ząwsze uciekła d o  Bozia.

— WSzak ma 'i  jaszcze Buzia, którego tak bar
dzo oOch.sz A Buzao niweczy mejancholję twej 
Ułozoijj

—Ruzio? Bu; .a to dar nieba, to uśmiech słońca, 
który należy do wszystkich. Zaręczam (4, że ten 
gruboskórny matołek, k*óry niedawno od nas od
szedł, kocha Buzia znacznie więcej, niż Voie. Bo 
Buzia wszyscy lubią, wszyscy lubić muszą. BQ 
Butno to chodzący anachronizm, tp znWądzony w 
nasze smutne czasy człow^k % innej epoki. Są ho- 
wtem eooki żywego dneha, kiedy iudzu łąpz\ taje
mna, chociaż niewidzialna siła- wtenczas człowiek 
nje czuł się tak samotnym, tak sobie samemu po- 
wr, tą wlanym, jak w czasach martwych, rozlewa
jących się szeroko, jak len-we jezioro. Kwitła wten 
cms przyjaźń i hyła spotęgowaniem życia. Ale 
dziś? Dzisiaj przylazń jest zbytkiem, na który tyl
ko błogosławione natury pozwolić sobie mrigą. 
Pizyjaźń Jest dziś dla mężczyzny tylko — kata- 
trofą Wypmowedzp go z pustelni, z którą «ię jut

zżył, i  porzuca go w  głośnym życia rozgwąrzu na 
pastwę tępego losu

Milczeliśmy, a po chwili znowu cicho mówiłem  
Mówiłem do siebie i ze sobą, bo była przy mnie 
najdroższa moja przyjaciółka, a wtenczas najle
piej mówię ęe sebą.

Francja pozostała krajem przyjaźni. Tają słow o  
„mon a m i1 stało się tak powszei anem, jak ,dzaeń 
dobry'1. Bo Francuz na wszvitko, a w ięc i na to 
co w  podziemiach duszy dojrzewa wykuł słow o w  
swej przed zawinę jasnej łacińskiej mowie.

Francuz sta ł się też typem człowieka na u szyst 
ko znajdującego nazwę. A le istnieje jeszcze inny 
typ człowieka, którego gna bolesna wprost tęskno
ta za nieaazwąnem. Słow o jest dla nas maską, 
chroniącą nas przed zalewem barbarzyńskiego ty 
cia. ale my zdzieramy maskę, by twarzą w  twarz 
stanąć wobec okrutnego sw ego Boga. Słowo Jest 
cudowną grą słonecznych promieni na lustrzanej 
fali jeziora, a my tęsknimy za ciemną głębią nie
źli n danych wód.

— Dlaczego zaszywasz się w  ciemne gąszcze sa
motności? Czyż nie widzisz, że słow o wi ciąga z 
tych „niezbadanych głębi wód11 cudowne wodo
rosty? Że przyjaźń jest mostem, zawieszonym nad 
przepaścią bytu?

— Tak, w iele radości zawdzięczam Buziowi, ale 
Buzlo jak słońce należy do wszystkich. A chciało
by sio nieraz właśnie zaszyć w  ciemne gąszcze, 
doknd słońce nie dochodzi, gdzie tylko tami jeste
śmy

— A czy innych niemasz przyjaciół?
— Owszem, przyjaciół „zawodowych". Jeat ito je 

dyny rodzaj przyjaciół, kto, y w naszych egąsaicM 
się utrzymał. Przyjaciel biurka, człowiek, z tiÓ- 
rym nas łączy wspólność interesów. Po ,od> _acb 
biurowych rozchodzimy się i nie wiemy, co pora* 
Mamy poza biurem. NleporozmniwH-1 tytko wtM" 
cza. powstawaja, gdv ci „zawodowi" orayjadbeło 
uzurpują sobie szersze prawa i kompetem-je i 
wkraczają w  nasze życie, które Mu ąje fs m im f 
ich obchodzić

— A pozatm jesteście bezwzględnie sami!?
— O nie, mamy przy jaciół, których nie znamy. 

Tpkirji przyjacielem jest dla mnie Ęoose) > i Ham
sun, dwaj samotni włóczę izy w dziedzinie duszy 
Nad książką Bonsblsa lub Hamsuna przedumać 
mogę — godziny, tracąc zupełnie pocaucie emm I 
przestrzeni, ut, taką przyj iciółką srała się dba) 
mnie Rygier- Nałkowska, dzięki „Domowa nad Bą
kami11 i „CboucasNic znam ich, tydj moich p r  y- 
jaoiół, nie narzucam się im swoja przyjaźnią, pnę- 
chodzą sami niewołani, wyoiągaja ku mnie rętóę 
i mów;ą mi, że człowiek nie jest przecież Tipsłnjr 
samotnvm.

— A ja?
— Ty jesteś najgłębszą moją samotooócią, Yitjlf-

kochatiszą chwilą „sam na sam". Tyiko gdy ty jpe- 
dzisz obok mnie, mogę ze swoją rozmawiać duozą.

Zvga się uśmiechnęła, a po jej twarzy stoczyła, 
się łza ..
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Walka rządu francuskiego z komunizmem
Kraków, 31 maja.

(K) Francja stoi pod znakiem  dyskusji na 
temat niebezpieczeństwa komunistycznego. Po 
słowie komunistyczni Doriot, VaulKanl-Coutu 
rier, Marthy, Clamanas i Doucos rozwinęli w 
Ińdo-Chinach i w Algierze bardzo ożywioną 
propagandę. Parlament francuski wybrał spe
cjalną komisję do zbadania działalności tych 
posłów, ponieważ m ają oni być wydani są- 
idom za antypaństwową działalność. Minister 
Borthou zjawił się ouegdaj na posiedzeniu tej 
łńm isji celem przedłożenia dokumentów z mi
nisterstwa spraw zagranicznych i marynarki, 
sm ierdzających, że posłowie wzywali francu
ską armję do nieposłuszeństwa i zachęcali tu- 
£$słcow do wałki o niepodległość. Rząd francu
ski rozpoczął energiczną walkę z niebezpieczcń 
stwem komunistycznej propagandy dla Fran- 
& Onegdaj odbyła się w francuskim parłam en 
sŁ. bardzo ożywiona dyskusja nad interpela- 
•fe , jaką wniósł komunista Cachin z powodu 
*fc«ry, którą przed kilku tygodniami wygło- 

minister spraw wewnętrznych Sarraut w 
Cmsl&ntjrnę, w Algierze. Cachin zaanzezył, że 
Współczesna Europa pełna jest m aterjału pal- 
■ago, ale robotnicy zdecydowani są nie dopu- 
jfa£6 do powtórzenia się tragedji wielkiej woi- 
>|f św itow ej. W ostrych słowach napiętno
wał Gachan sj stem kolon jalny stosowany 
£ bkz mocarstwa wobec tubylców, rwących sife 
jto wołności. W  spokojny sposób odpowiedział 
w iali tu  Sarraut, zaznaczając, że celem akcji 
■ # > w e j nie jest ukrócenie swobody zdania, I

lecz uniemożliwienie akcji godzącej w całość 
państw a. S a rrau t uświadczył, dalej, że od lat 
s iu d iu ic  bolszewizm  i w idzi w nim  na jpow aż
niejsze niebezpieczeństwo dla św iata  cyw ilizo
wanego. Na nowoczesnym  n ich  u robotniczym  
zaciążył rosyjski rew olucyjny m esjan izin , fcló 
ry przedewszystkiem uwzględnia życiowe in
teresy państwa rosyjskiego. K om uniści odbie
rają dyrektywy bezpośrednio z Moskwy, bo 
właściwie trzecia międzynarodówka jest tyl
ko narzędziem rosyjskiego imperjalizmu.

W dyskusji zabrał głos m. in. poseł socja
listyczny Leon Blum, który zwrócił uwagę na 
międzynarodowe znaczenie całej tej akcji. Nie 
możua bez zastrzeżeń utożsamić w zupełności 
trzeciej międzynarodówki ze sowietami. Dzi
siaj nabiera ta akcja specjalnego znaczenia, 
skoro się zważy, że nastąpiła równocześnie ze 
zerwaniem stosunków dyplomatycznych mię
dzy Anglją a Rosją.

Briand uznał za stosowne wystąpić z dluż- 
szem przemówieniem, w którem podkreślił, że 
polityka zagraniczna jest jego domeną, oraz 
że rząd francuski zdaje sobie dostatecznie spra 
wę z różnicy zachodzącej między trzecią mię
dzynarodówką a sowietami, w samej zaś rze
czy prosił Briand Błuma, by zgodził sie na 
odroczenie całej dyskusji, na co Rlum imie
niem swej frakcji wyraził zgodę.

Cała ta dyskusja oraz ostrożna i wym ijają
ca odpowiedź Brianda jest bardzo charaktery
styczna. Można z niej wnioskować, że Fran
cja w stosunku do sowietów idzie własną dro
ga.

RZECZY C IEK A W E.

Ra! bez kobiet
(-i) Przed kilku tygodniami opuścił port W SaW 

Fra ne i sko  wspan i a l e  u rządzony  parowiec „Fk»- 
r eana" .  wiozący dziewiąci  u p a s a że r ó w  na w j»p t  
Sonia .Maria. Wysp a  la jest perła archipelagu Gar 
h i f ag os ,  znajdu jącego r ię w  pobliżu Eąuadoru 
Dziiewięfpiu tych mężczyzn złożyło sobie wzi je*n- 
r.ie przysSłgę,  że będą żyli na wyspie, do której 
kobiety nie będą miały dostępu.  Na tej wyspie 
znajduje sie już 12 wrogów kobiet, którzy jrLSZCZO 
przedtem wyjechali, by na tej tropikalnej wysep
ce założyć raj bez kobiet.

Przywódca tej garstki milogyriów, kapitan AA- 
gust Christensen, oświadczył: „Podejmują ry % 
wyprawę, ponieważ przekonaliśmy się, że a  (Sę
dzię, gdzie jest kobieta, tam powstają kłó&iJe i  !■* 
trygi. Cała cywilizowana Europa znajduje się  te
raz pod władzą niewiasty. Uciec .chcemy z  tpgor 
piekła i rozpocząć nowe życie". Doświadczeni*  
tych nowych pionierów są też naogół bardzo muz 
tne. Trzech z nich się rozwiodło, a pozostali bądź 
to porzucili sw e kobiety, albo też kobiety ich 
rzuciły. '

Santa Maria posiada klimat wprost nadzwyczaj’ 
ny. Okolica prześliczna, wegetacja bujna, a me
nda nader urodzajna. Być więc może, że uda się 
tej grupce życiowych rozbitków urządzić sw e ży
cie jako tako. A le nie można im zupełnie wierzyć. 
Wszak przed wyjazdem odpadł od mch najzago
rzalszy wróg kobiety. Ostania sw ą noc chciał p w e  
pędzić jeszteze w  m.eście. Tam spotkał Ewę, która 
go nakłoniła do zdrady swych kolegów. P"?w»stal 
więc, a tamci odjechali. Kto wie, czy i reszcie Łże 
przytrafi się tego rodzaju przygoda'/

Babki sie rozwodzą ■■■
(-si) Kiedy się w łaściw ie kobieta staje starą? — 

Na to pytanie trudno rzeczywiście dać odpowiedź. 
Dawniej przypuszczano, że niebezpieczny wiec ko
biety zaczyna się już w  35 roku życia. Wyraz te
mu zapatrywaniu dala sw ego czasu K arin Micfaao- 
lis w  słynnej swej książce: „Niebezpieczny wiek 
kobiety". Obecnie kobieta przesunęła znacznie gra 
nipę okresu starzenia się. Tym razem kobieta sana-1 
lazła swego rzecznika w  mężczyźnie, a mianowi
cie w  powieściopisarzu Pderre Benoit, który w 
swej „Albercie" podarował wspaniałom yślnie ko
biecie jeszcze 10 lat młodości. Benoit jest zdania, 
że. kobieta zaczyna się starzeć dopiero około pięć
dziesiątki.

P isarz francuski ma, zdaje się, rację, przynaj- 
mi iej żj cie przyznaje mu rację. Oto zwrócono uwa 
gę, że w  ostatnich latach mnożą się bardzo roz
wody kobiet powyżej pięćdziesiątki. W jednym 
tylko roku było takich rozwodów we Wiedniu 572. 
Z tych kandydatek rozwodowych — 56, a w ięc pra 
w ie dziesiąta część przekroczyło 60 rok życia. Cie
kawą jest przytem rzeczą, że nie chodzi ta o  mał-j 
żeństwa świeżo zawai te, bo rozwodzą się n iew ia
sty, które już 20 lat swego życia przetrwały W 
jarzmie małżeńskiem. Te młodo-stare rozwódki są 
często nawet już babkami, a mimo to nie cofają 
się przed takim bądźcobądź ryzykownym kro
kiem.

Świadczy to w  każdym razie o tem, że kobieta 
nie chce się pogod ńć ze swoją starością. Nosze 
prababki, gdy przekroczyły 30 rok życia, kończyły  
zwykle ze swojem życiem. Ohecnie kobiety 40, 50- 
letnie czują się jeszcze zupełnie młode.

Najlepszym dowodem tego jest ankieta, jaką swe 
go czasu rozpisało francuskie czasopi uno „Cai- 
ćide1 na pytanie: „Jak długo czuje się kobieta 
nowoczesna młoda ? Tysiące napłynęło odpowie
dz- tak z Francji jak i zagranicy. W iększość ucze
stniczek ankiety i ekrutowała się z Mcznego kon
tyngentu kobiet 40-letnich, a w szystkie odpowiedzi 
zgodne były w  tem, że kobieta powyżej 40-ki czuje 
się młodą. Jednem slow. im kobieta licząca 50 la ł 
nie chce za żadną cenę być jeszcze starą Kosme
tyka i sztuczne środki ul rzymywania wdzięków  
niewieścich uczyniły takie postępy, że można na
prawdę powstrzymać okres starzenia się. Kobie
ta upod i linia się pod tym względem do meżc/yizny.; 
Wszak mężczyzna 50-letni nigdy nie uchodził za 
starego, lecz uważał się za człowieka w  pełni sił. 
Rzadkie są wypadki, by mężczyzna 50-letni zawa
hał się przed związkiem z dziewczyną 20 letnią. 
Obecnie kobieta, która uzyskała równouprawnie
nie < bywatelskie, śm iało sięgnęła ręką po ostatni 
przywilej mężczyzny. Niema w ięc kobiet starych, 
a matrona stanie się wkrótce tylko wspomnie
niem...

rencja imperjum angielskiego. 
Konferencja kolonjalna zakończyła swojo 

obrady w czwartek dnia 26 maja i wkrótce bę
dą ogłuszone jej uchwały

Na horyzoncie politycznym
H i imaM słKHkćw fflicizyResjaaRmlia
Sankiet w Londynie na cześć sowietów. — 

Centralizacja agend handlowych.
W , toaae angielskiej Partji Pracy istnieje, 

U k  wandomu, angielsko rosyjski komitet par- 
WStaebcwny, który przed kilku dniami urzą- 

w gmachu Izby gmin pożegnalny obiad 
jdfat członków sowieckiej ambasady i sow iec 
k2q delegacji handlowej. Przewodnictwo objął 
jtaewodniczący związku angielskich Trade U- 
nflonów George Hicks, a zjawili się licznie po
stawie zwłaszcza z lewicowego skrzydła Partji 
ficacy. Na bankiecie wygłosił dłuższe przemó- 
Sriknie sowiecki delegat Rosenholz, który zazna 

że rezultaty rewizji w „Arcosie" skompro 
miłowały tylko rząd angielski.

Bankiet ,en wywołał olbrzymie poruszenie 
Lw angielskiej opinji publicznej, a bardzo licz
na grupa posłów konserwatywnych postano- 
iwiła w tej sprawie wnieść interpelację do par
lamentu. „Daily Mail" pisze, że Macdonald nie 
chciał przyjść na powyższy bankiet, ponie
waż był przeciwnikiem tego rodzaju demon
stracji przeciwko rządowi.

W Moskwie prasa przyjęła zerwanie naogół 
spokojnie. Niektóre organy bolszewickie wska 
żują na większą ruchliwość generała W ran- 
gła, który chwile oLecną uważa za dogodną 
konjunkturę dla sw ych awanturniczych pla
nów.

Rąda komisarzy ludowych ogłosiła obecnie 
regulamin ula delegacyj handlowych w Rosji 
sowieckiej zagranicą. W myśl tego regulami
nu podlegają delegacje handlowe kontroli sze 
fów politycznych misji, którym przysługuje 
prawo wglądu do wszystkich dokumentów. 
'Ambasador względnie poseł jest wyraźnie uzna 
ny jako jedyny polilyczny przedstawiciel Ro
sji i w tym charakterze ma prawo zawiesza
nia wszelkich czynności, które mogą być sprze 
czne z ogólną polityką albo też z ustawodaw 
-rtwem danego kraju.

W  motywach do tej uchwały rady komisa
rzy ludowych czytamy, że wydane zostały w 
tym celu, by koniec położyć konfliktom mię
dzy delegacjami handlowemi a politycznemi 
przedstawicielstwami, nie ulega jednak naj

mniejszej wątpliwości, że tego rodzaju centra
lizacja nastąpiła pod wpływem ostatnich wy
padków w Londjnie.

H i a M i  i i  partii n f l i l u M
I ctamokratyczrrcL.

Pized kilku dniami odbyła się w Berlinie 
konferencja prezydjum Międzynarodowego 
Związku partyj radykalnych i demokratycz
nych pod przewodnictwem duńskiego posła 
Iwana Berendsena. Zastąpione były Francja, 
Niemej, Danja, Szwecja i Holandja, podczas 
gdy Bułgarja, Finlandja i Czechosłowacja 
przesłały pisemne usprawiedliwienia. Obecnym 
był też mr. Lajton, dyrektor angielskiego cza
sopisma „Economist" i delegat Anglji na mię 

/ dzynarodowej konferencji gospodarczej w Ge
newie. Delegatami Francji in. in. byli Ferdy
nand Buisson i Emil Borek Uchwalono zwo
łać w drugiej połowie października br. kon
gres do Paryża. Dokładny termin oznaczyć 
ma kongres francuskiej partji i adykalnej. Na 
porządku dziennyin znajdą się następujące 
sprawy: 1) Sprawozdania rozmaitych partyj 
o działalności po ostatnim kongresie w Karls
ruhe, 2) Międzynarodowe stosunki handlowe. 
Do ostatniego punktu ustanowiono trzech re
ferentów a mianowicie Anglika, Francuza i 
Niemca.

W toku dyskusji poruszono też stosunek 
mieszczańskiej demokracji do ruchu robotni
czego. Także kwest ji agrarnej poświęcono 
wiele uwagi, a zwłaszcza angielski delegat 
okazywał dla tej sprawy wielkie zainteresowa 
ne. Uchwalono przekazać tę sprawę komiteto
wi wykonawczemu, by obrad kongresu zby
tnio nip przeciążać, atoli sprawa ta wejdzie 
dopiero na porządek dzienny drugiego kongre
su, który odbędzie się w roku przyszłym w 
Londynie.

K D D im ia  M l  a O T M M M i
Konferencja kolonij angielskich i krajów 

mandatowych odbyta w Londynie, uchwaliła 
na swojem ostatniem posiedzeniu, że konferen 
cja kolonjalna staje się instytucją stałą, zwo
ływaną co trzy lata, o rok później niż konfe-
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H M  II P H l!
N r. 46 D ziennika Ustaw R zplitej Polskiej 

z dn ia  28-go bm. zaw iera następujące rozpo
rządzen ia:

P. Prezydenta Rzplitej: z dnia 17-go m aja
1927 r. o zmianie art. 6 ustawy z dnia 28-go 
listopada 1925 r. o upoważnieniu Rządu do za 
ciągania pożyczek państwowych oraz o bile
tach skarbowych, bilonie i pomocy dla insty- 
tucyj kredytowych; z dnia 17-go m aja 1927 r. 
w sprawie zmiany art. 2 ustawy z dnia 31-go 
lipca 1924 r. o pobieraniu od zaległości w po
datkach bezpośrednich oraz w należytościach 
stemplowych kar za zwłokę, odsetek za odro
czenie, tudzież kosztów egzekucyjnych; z dnia 
17-go m aja 1927 r. o zmianie niektórych po
stanowień rozporządzenia Prezydenta Rzplitej 
K dnia 25-go czerwca 1924 r. o bilansowaniu 
W złotych oraz określeniu w złotych kapita
łó w  własnych przedsiębiorstw, obowiązanych 
do prowadzenia ksiąg handlowych; z dnia 17 
m aja 1927 r. w sprawie zwolnienia listów za
stawnych od podatku od kapitałów i rent; 
z  dnia 17-go m aja 1927 r. o rozszerzeniu upra 
Wnień Ministra Pracy i Opieki Społecznej z u- 
siawy o zabezpieczeniu na wypadek bezrobo
cia; z dnia 17-go maja 1927 r. o odroczeniu i 
przerwie wykonania kar pozbawienia wolno
ści oraz uchylenia aresztu tymczasowego ze 
względów wojskowych; z dnia 18-go maja 
1927 r. o kaucjach składanych w związku z u- 
mową o pracę; z dnia 27-go maja 1927 r. o- 
przymusie ubezpieczenia od ognia i o Pow
szechnym Zakładzie Ubezpieczeń Wzajemnych

P. Ministra Skarbu: z dnia 15-go kwietnia

l działaiiBiti M w  M l i
■((sportowego

Struktura prawna utworzonego przy ministerstwie 
Przemyślu i Handlu Państwowego Instytutu Ekspor 
towego nie została jeszcze formalnie ustalona. Pro
jekt dekretu Prezydenta Rzeczypospolitej normują
cy tę sprawę ma wkrótce wejść pod obrady Gabine 
tu. Niezależnie od załatwienia strony formalnej roz
poczętą Już została działalność praktyczna Instytu 
tu, którego kierownictwo objął dotychczasowy dele 
gat Ministerstwa Handlu dla Spraw Eksportu, b. 
Prezes Targów Wschodnich, p. Marjan Turski.

Przez utworzenie Instytutu Eksportowego weszła 
Polska w grono państw, które złączyły w jednym 
ośrodku organizacyjnym rozbite dotąd usiłowania o- 
kolo zracjonalizowania 1 usprawnienia czynności wy 
Wozowych.

Znajdujący się w organizacji nasz Instytut już po 
chlubić sie może wynikami rozpoczętych prac. Tak 
w doniosłym dla naszego bilansu gosodarczego wy- 
Wozie bekonów zdołał Instytut przez utworzeuie 
Centralnego zastępstwa polskiego towaru w Londy 
He spowodować wydatną zwyżkę cen, które podnio 
aly się z 76 na 86 sh za cetnar angielski.

. u i e  ni obieg uwnii M am
Ponieważ banknoty poprzednich emisji uległy  

bacznem u zniszczeniu, Bank Polski stopniowo je 
Wycofuje, zastępując je banknotami nowej emisji. 
Złotych czas Bank Polski puścił już w obieg od
cinki 50-cio, 5 i 20-zlotowe, obecnie zaś przygoto

w u je  do puszczenia w  obieg nowe 10 złotówki, co  
Tastąpi prawdopodobnie pod konlee czerwca lub 
f  początkiem lipca br. Z ostatnio emitowanych 20- 

^otówek B. Polski puścił dotychczas w obieg 
*i660,000 sztuk na łączną sumę 53,200.000 zł., przy- 
*em odpowiednią sumę z poprzedniej emisji wy- 
Vfal. Z każdej emisji B. Polski anuluje po 10 mdl].

1927 r. w ydane w porozum ieniu  z M inistrem  
R olnictw a o usta len iu  wysokości odpędu spi
ry tu su  dla całego P aństw a  oraz o podziale o d 
pędu pom iędzy poszczególne województwu na 
trzechlecie 1927-28, 1928-29 i 1929-30; z dn ia  
U -go m aja  1927 r. w sprawie dodatkowego 
cennika detalicznej sprzedaży importowa
nych wyrobów tytoniowych; z dnia 14-go m a
ja 1927 r. w sprawie aparatów kontrolnych w 
gorzelniach; z dnia 14-go maja 1927 r. w spra
wie likwidacji znajdujących się w fabrykach 
wódek gatunkowych zapasów naczyń o nie
przepisowej pojemności.

P. Ministra Sprawiedliwości z dnia 18-go 
maja 1927 r. w porozumieniu z Ministrem 
Poczt i Telegrafów o protestowaniu weksli 
przez urzędy i ajencje pocztowe.

P. Ministra Komunikacji: z dnia 28-go kwie 
tnia 1927 r. wydane w porozumieniu z Mini
strami Skarbu, Przemysłu i Handlu oraz Rol
nictwa o zmianach i uzupełnieniach taryfy to
warowej polskich kolei normalnotorowych; 
z dnia 6-go maja 1927 r. wydane w porozu
mieniu z Minislrami: Skarbu. Przemysłu i
Handlu, Sprawiedliwości oraz Rolnictwa o o- 
twarciu do użytku publicznego wybudowanej 
normalnotorowej kolei państwowej Kalety— 
Podzamcze; z dnia 20-go maja 1927 r. wydane 
w porozumieniu z Ministrami: Skarbu, Prze
mysłu i Handlu oraz Rolnictwa o uzupełnie
niu rozporządzenia z dnia 7-go kwietnia 1927 
r., wprowadzającego zniżkę taryfową dla rudy 
żelaznej w komunikacji polsko czeskosłowac- 
kiej.

sztuk banknotów, z których część puszcza w  obieg 
w miarę potrzeby, resztę zaś zachowuje w  skarbcu 
swoim, jako rezerwę. Pewna część nowych 10-zło- 
tówek jest już wydrukowana, jednak dalszy ich 
druk rozpocznie się z chwilą zakończenia druku 
nowych 5, 20 i 50 złotówek

o— -
PRZEDŁUŻENIE ZAKAZU WYWOZU ZBOŻA 

BO WRZEŚNIA. W dzisiejszym „Dzienniku U- 
staw*‘ ukaże się rozporządzenie w  sprawie prze
dłużenia zakazu wywozu zboża aż po wrzesień br.

WYSOKOŚĆ CEN HURTOWYCH I DETALICZ
NYCH W KWIETNIU. Zwyżka cen hurtowych w  
kwietniu br. na terenie państwa wyniosła 3,3 proc. 
Jest to mazimum wzrostu cen w  rb., bowiem w  
styczniu wzrost cen hurtowych wyniósł 0,4 proc. 
W lutym 1,1 proc. i w  marcu 1,2 proc. Przyczyny 
wzrostu cen hurtowych w  kwietniu należy szukać 
w zwyżce cen zbóż i mąki. Zwyżka ta nie uja
wniła się w tym samym stopniu w cenach detali
cznych, których zwyżka wyniosła w kwietniu 0,4 
proc., czyli zmniejszyła się dość znacznie rozpię
tość między cenami hurtowemi i detaliczmemi. Je
żeli chodzi o rachunek w złotych w  złocie, to obe
cne ceny detaliczne są o  17 proc. niższe od pozio
mu cen w  pierwszej połowie 1925 r., a ceny hurto
w e — o 13 proc. niższe. (V.)

PRZEWÓZ TOWARÓW DROGĄ POWIETRZNĄ 
Jak wynika ze statystyki obrotu towarowego dro
gą powietrzną w  Polsce, samoloty jako środek 
przewozowy zaczynają odgrywać poważną rolę. 
Pierwsze miejsce pod względem ilości przywiezio
nych towarów samolotami zajmuje Kraków, na
stępne W arszawa, Lwów, Poznań i Gdańsk. Go- 
drem jest zaznaczenia, że dotychczas nie było wy- 
padkn strat lub uszkodzeń towarów. Przewóz od 
jednego lotniska do drugiego wynosi 50 groszy od 
1 kg. Stosowane były również przesyłki z zalicze
niem. Transport trwa od 2 do 3 godzin.

‘ttOBNE WIADOMOŚCI ŻYDOWSKIE 
KOLONIŚCI ŻYDOWSCY NA KRYMIE POPIE-

44JĄ  PALESTYŃSKI FUNDUSZ ROBOTNICZY. 
®Wie kolonje żydowskie na Krymie postanowiły  
.'bsiać specjalnie 5 dziesięcin ziemi, z których cał- 
'Owity dochód ma pójść na rzecz palestyńskiego 
V d u sz robotniczego.
.JESZCZE O WPROWADZENIU ALFABETU  
HCIŃSKIEGO DO PISOWNI HEBRAJSKIEJ. Re 
jJ^ktor naczelny „Doar Hajom" z Palestyny p. Ita- 
'^ar Ben Awi przybył do Londynu. Pobyt jego stoi 
* związku z planową reorganizacją i rozszerze- 
lem jego działalności wydawniczej. P. Ben- Awi 
'm ierzą w ygłosić tu szereg odczytów celem spo

pularyzowania Idei wprowadzenia alfabetu łaciń
skiego do języka hebrajskiego. P  Ben- Awi jest 
jednym z najgorętszych zwolenników tej reformy.

AGITACJA ANTYSEMICKA WŚRÓR MŁODZIE
ŻY SZKOLNEJ Dziennik rumuński „Dimineatza*4 
donosi: Przed paru dniami znany apostoł antyse
mityzmu prof. Cuza w ygłosił w  Braile odczyt na 
temat: „Chrześcijaństwo a judaizm*'. Publiczność 
składała się przeważnie z uczniów i uczenie. Semi- 
narjum dla nauczycielek przybyło na ten odczyt w 
pełnym komplecie. Uczniowie sprzedawali pisma 
i pamflety antysemickie i jednocześnie sprawdzał’ 
czy wśród obecnych niema przypadkiem Żydów... 
Pismo zwraca sie do rainstra ośw iaty z zapyta-

Z teatru, literatury i sztuki
DYR. MAZO 1 J. WAJSLIC — W KRAKOWIE.
Z Krakowskiego Teatru Żydowskiego komunikują: 
Wyzyskując okoliczność, że znany wybitny arty

sta „Trupy Wileńskiej'* lakób Wajslic i dyrektor 
tejże M. Maz.o, przebywają obecnie w Polsce, urzą
dza „Krakowski Teatr Żydowski* w soboty dnia 4 
czerwca br. Wielki Wieczór poświęcony słowu ż y  
dowskieiiiu. Artysta oWujsiic, porywający recyta
tor, odczyta utwory Pereca — Cliasydisz, Asza — 
z cyklu „Żydowskie święta** i Nadira — utwory hu 
morystycznc i satyryczne.. Ponadto wygłosi dyre
ktor Mazo, wytrawny znawca i fachowiec teatru ży
dowskiego, prelekcję na temat „Teatr żydowski *  
kultura żydowska *.
,  o------w *

Z TEATRL M. IM. J. SŁOWACKIEGO. Dzfś W* 
wtorek na przedstawieniu populamem amerykańska 
nowość Channing Polook‘a „Znak na drzwiach*4. Tafc! 
że następne przedstawienia w tym tygodniu pczy* 
niosą po cenach popularnych powtórzenia najbar
dziej sukcesowych nowości ostatnich tygodni. JaŚW 
we środę „Cyrano de Bergerac44.
REPERTUARY TEATRÓW KRAKOWSKlfiłi

TEATR MIEJSKI IM. J. SŁOWACfiJUfiOCk
(pocz. o godz. 7*30 wiec*.) T l  

Wtorek: „Znak na drzwiach** (popularne);*! 
Środa: „Cyrano de Bergerac*4 (popularno). ^

REPERTUAR KINOTEATRÓW
SZTUKA- „Ta mała z Variełe“. x
UCIECHA: „Otałnia miłość króla'4 w  roli głów

nej Dorota Gish ora* „Wielkie sprzątanie4* kem1. 
PROMIEŃ; „Bokserzy** Pat i  Pałachon. 
REDUTA: „Honor i ojczyzna** i komedja „Dodo 

na polowaniu*4. „
WANDA: „Czar walca" (M. Christian). V 
WARSZAWA: „Otchłań złota4* (Tom Mix). 
BAGATELA: „Miłość".
NOWOŚCI: „O czetn się nie mówi" (Stnosarsko)

Program stacyj radiofonicznych
Wtorek, 31 maja.

Kraków. (422 m) 17.15—18.40. Transmisja z War
szawy. 18.40—19. Rozmaitości. 19—19.25. Odczyt pt. 
„Dobór wyrazów w słowie i piśmie", wygi. Prof. Dr. 
J. Łoś. 19.30—19.55. Odczyt pt. „Szkoła pracy społe 
cznei w Krakowie", wygi. Dr. Lewkowiczowa. 20—■ 
20.30. Przerwa, komunikaty. 20.30. Audycla krakow 
ska: Koncert. Wykonawcy: prof. Zygmunt Przeor- 
ski (fort.), p. Stanisław Siwik (śpiew), Stella Dort- 
heimerówna (skrzypce). 22. Komunikat meteorologi
czny, sygnał czasu, komunikaty.

Warszawa. (1111 m) 12. Komunikat lotniczo-metee 
rologiczny. 15. Komuni. .t gospodarczy i meteorolo
giczny, nadprogram. 15.30—16.30. Przerwa. 16.39—, 
17. Odczyt pt. „Muzeum Narodowe w Warszawie**,

P A D / O S P R Z Ę T , , N O R A
| d f E S T  N A J B A R D Z IE J  L U B iA IV Y \

17—17.15. Nadprogram. Komunikaty. 17.15. Muzjrica 
lekka. 18.40—19. Rozmaitości wygłosi p. LowłńsftiL 
19—19.25. Komunikaty P.AT-a. 19.15.—19.40. Odczyt 
pt. „Juljnsz Słowacki" 20.15. Koncert z Fiłh hiiioOI 
(muzyka polska), 22. Komunikaty i nadprogram. 
22.30—23.30. Muzyka taneczna.

Poznań. (273 m) 18.45—19. Nadprogram. 19 -lftŻK. 
Odczyt pt. „Przyroda w maju", 19.40—20.05. Odezw* 
pt. „Współczesne malarstwo w Polsce i na Zacho
dzie". 20.15. Koncert ork. wojskowej.

Wiedeń. (517,2 m) U. Koncert przedpołudniowy. 
20.05. Akademia koncertowa.

Berlin. (483,9 m) 16.30. Koncert, 20.30. Aatoaoeyj 
tacja Arnolda Zweiga. 21.30. Muzyka kameraJmu 

Lipsk. (365,8 m) 20.15. Koncert, 22.15—24. Miuyńńt 
taneczna.

Langenberg. (468,8 m) 20.30. Godziaa humoru. 2t>
Koncert.

Wrocław. (322,6 m) 16.30—18. Koncert. 2G.W. Ko* 
cert popularny (z wyj. z oper).

Królewiec. (329.7 m) 11.30. Koncert przedpołudnie 
wy. 19. Odczyt ,,0 olimpiadach", 20. Muzyczny, 
wieczór rozmaitości. 21.30. „Morze", sztuka K. Eł- 
schera.

niem, czy jest rzeczą dopuszczalną, aby szkoły o- 
dwiiedzaly takie demonstracyjne odczyty.

KTO JADA MACE, TEN NIE MOŻE BYĆ KO
MUNISTĄ... Lek. Fuksman w  miasteczku ros. Uszu 
mir został uznany z wielkim trudem kandydatem 
do partji komunistycznej. Lecz już po krótkim cza
sie naraził na szwank zaufanie partji, gdyż cicha
czem, by towarzysze o tem nie wiedzdeli, wypie
kał macę na Wielkanoc Partja powzięła uchwałę, 
że takich komunistów partja nie potrzebuje. Fuks- 
rran został z powodu macy wykluczony z partji
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f tw p  m h  »iW » laW iM m m it
w społecieńsiw Et żydowskterci

Wskazując na niezwykły wzrost liczby głosują
cych na listę komunistyczną, podkreślają niektóre 
pisma polskie, że znaczna ilość glosujących nn tę 
Kstę rekrutuje się z pośród Żydów. Twierdzenie 
to  trudno atoli poftrzeć przekonywującemi dowoda
mi i statystyką. Liczba głosów, które padły na li
s ię  nr. 10 w  dzielnicy żydowskiej, nie wynosi na
wet. 25 procent ogólnej liczby głosów komunistycz
nych. Jeden fakt jest pozatem pewny, a mianowi
cie, że wcale znaczny procent wyborców żydow
skich padł na listy stronnictw radykalno- lew ico
wych, wskazuje na to bardzo znaczny przyrost gło  
*JÓW Poale Sjonu, uzyskanie-przez Bund aż siedmiu 
mandatów itd.
' Poateł Hartglas, pisząc o tym fakcie w ,„HajTicie“ 

BaGawScza. że społeczeństwo żydowskie nie powin- 
wy- |ego- zjawiska ukrywać. Nie należy wobec fa
ktu zwiększenia się wpływów  elementów rady-. 
Rałnych w  społeczeństwie żydowskiem zamykać 
^lezu i twierdzić, że są to skutki niezadowolenia z 
tftło&u naroóowegi. Wzrost wpływów  lewicowych  
W^ród wyborców żydowskich stanowi głównie 
Bieliezpieczeństwo dla rządu. Przyrost ten wska- 
taUje^Bowiem, że żydostwo polskie jest chore. Lecz 
n ie  my Żydzi ponosimy winę w tej sprawie, i nie 
fltofeftafc należy zwracać się z pretensjami, byśmy tę 
dBraobę leczyli.

elementów radykalno- lewicowych w

społeczeństwie -żydowskiem jest z jawiskiem nie- 
normalnem ze względu na to, że ' niema życlow 
skiego proletarjatu fabrycznego. Żydzi g losujący 
na listy lewicowe — to ludzie niezadowoleni, zde
klasowani, rzuceni w  otchłań nędzy. Glosy ich to 
głosy uciskanego i krzywdzonego drobnomiesz
czaństwa. Na listy lewicowe glosow ali Żydzi, 
którzy nie mają nic wspólnego 7. klasą robotniczą, 
ludzie zrozpaczeni, którzy stracili zaufanie do o- 
becnego układu stosunków społecznych. Nie są to 
robotnicy, lecz wczorajsi kupcy i rzemieślnicy, 
których zrujnował „wóz Grabskiego", którym o- 
denrała zarobek agitacja bojkotowa i którym 
odebrano możność 6-dniowej pracy. Na listy  lew i
cowe głosow ali ci wszyscy, których wyrzucono z 
państwowych fabryk i którzy nie mogą znaleźć 
żadnego zatrudnienia przy pracach samorządo
wych i miejskich.

Z niezadowoleniem, którego wyrazem jest gło
sowanie na listy  lewicowe, należy walczyć. Do 
tego powołany jest wyłącznie rząd.

W sprawie tej opinja żydowska zgodna jest z 
większością demokratycznej opinji polskiej, która 
za najskuteczniejszy środek walki z komunizmem 
uważa energiczną akcję rządu w  kierunku usunię
cia niezadowolenia mas. Akcja taka musi oczywi
ście w równej mierze dotyczyć mas żydowskich, 
jak i polskich.

muzeum i bibl.jolekę im. alamaria Petlury. 
muzeum lem będzie się mieścić cale Urządzę-* 
nie mieszkania, w klóreni Petlura zamieszki-* 
w ał podczas- swego pobytu  w Paryżu.

Tenże kom ilet posLanowil w ydać W języki® 
francuskim  książkę prof. Szulgina poświęcony 
procesow i Sobw arzbai ta i pogrom om  Żydow-i) 
skim  na U krainie.

Kola ukraińskie w Paryżu przygotowują 
żywo do procesu Schwarzbarta. Ukazuję sięjj 
książki, biulelyny, memorjały, które oświeć 
tlają z punktu widzenia niektórych kół ukrit-ł 
ińskich działąlnośe Petlury. 1

W związku z rocznicą zgonu Petlury odby*t 
la się onegdaj w Warszawie akademja, na k t4  
rej przemawiał m. in. Andrzej Strug.

W rocznicę zamacha na Petlurę
.NSecftal świat wyda wyrok na winnych!“

V. ubiegłą środę minął rok od dnia, w któ- 
n s  Szałom Schwarzbart kilkoma wystrzała- 
IH rewolwerowymi zabił atamana ukraińskie- 
gh Petlurę, którego nazwisko jest złączone z dzie 
l|ami strasznych pogromów żydowskich na U- 
liam ie . Strzały Schwarzbarta poruszyły wów- 
Mtos-oałe żydostwo.

i jest — pisze z powodu tej rocz- 
„Pariser Ilajnt" W. Grosśman — żc 

lar każdym domu żydowskim błogosławiono 
SHbwai zbai ta, lecz prawdą jest, że żaden Żyd 
i£b mógł pozostać obojętnym, pamiętając, ile 
MftiiwiHMiych ofiar padło w owych strasznych 
lijeiesimyeh łatach".
i - pogromach ukraińskich nastał względny 
m m  w  społeczeństwie żydowskiem. Słusznie 
fctesdzono, że i tak znaczna część ludności ży 
S&midej musi żyć wśród Ukraińców. Tem lsę 
■umączy fakt, że nietylko jednostki, lecz wpły 
l»owe grupy zajęły negatywne stanowisko wo- 

czynu Schwarzbarta. Nie chciano dopu

ścić do podniecania starej nienawiści, do oży
wienia uśpionej dzikości mas ludowych.

Lecz mało takich głosów dało się słyszeć ze 
strony Ukraińców. Tutaj tłumaczono czyn 
Schwarzbaaia, jako wyniki intrygi całego ży- 
doslwa. Nazwiska Pellury użyto jako środka 
do połączenia rozbitego społeczeństwa ukraiń
skiego w jeden front przeciwko Żydom. Nawet 
socjaliści ukraińscy zajmują sic niebezpieczną 
hecą w związku z bliskim procesem.

Rok, który minął od zabicia Petlury, wyka
zał, że obecnie należy wykorzystać proces dla 
jedynego zadania historycznego: Trzeba przy
pomnieć światu wielką i straszną rzeź na Ukrr. 
inie i opowiedzieć o dramacie żydowskim. Nie 
chaj świat sam wyda wyrok na winnych!"

P n r o tw a i ia  do w u  M a r t a
Gloryfikacja pamięci P etlury

Paryż (ŹAT). Ukraiński komilet uczczenia 
pamięci Petlury uchwalił założyć w Paryżu

Pnl. Ir . Mis o mim  i r a ń
Wiedeń (ŹAT.) Na odbytem tu zebraniu sjoofH? 

stycznem nadrabin dr. Chajes złożył sprawo: 3 tUmB? 
z ostatniego posiedzenia sjonistycZnego Komitełrft 
W ykonawczego w  Londynie, oświadczając, że 
kcwania, jakie prowadził dr. Weizman t  grupąri 
Marshalla, należą do najcięższych chwil w  
życiu i od tego czasu dusza Weizma ma krwawił 
się od ran.

M y l n i e  e t f t i i  r o H w  w
na Litwie

Kowno. (2AT.) Jak się dowiadujemy, litewski 
minister wojny uchylił wyroki sądu poi owego w o-* 
bozie koncentracyjnym Worny, skazujące na, 
śmierć 5 osób, w  tem 2 Żydów (p. Greifenbergową. 
i małoletniego robotnika Kurklisza), Wyrosi śmier 
ci, które wydane zostały za rzekomy udział w  ru»i 
cl.u komunistycznym, w yw ołały w ielkie oburzenie i  
w  całym kraju i wobec tego minister wojny wł->- 
dział się zmuszonym uchylić je. Przypuszczają, żeli 
uchylone wyrok, śmierci będą zamienione ne bez*, 
terminowe więzienie.

1

mteatn i piwuhi
bojkotu przez publiczno** łydowaką

Z Keczkemetu donoszą: Miejscowa organizacja  
„Związku obrońci w  rasy węgierskiej" wszczęła  
sw ego czasu ostrą nagonkę przeciwko żydowskiej^, 
publiczności teatru narodowego w  Keczkemet, do-, 
magając się wprowadzenia „numerus clausus ‘ dla.' 
widzów żydowskich. Żydzi dobrowolnie spełnili to', 
żądanie i zaczęli bojkotować teatr, abonując de
monstracyjnie tylko 5 proc. ogólnej ilości miejsc 
teatru dla członków gminy żydowskiej. Doprowa-; 
dziło to do tego, że teatr z powodu braku pieniędzy ! 
i wzi astających długów musiał ulec likwidacji^ 
X:i oatatuieiii posiedzeniu rady miejskiej Keczke- 
metu, antysemicka komisja teatralna zwróciła sięą 
do przedstawicieli ludności żydowskiej z prośba o, 
zaniechanie dobrowolnego bojkotu z powodu „nu*-, 
nierus clausus", celem umożliwienia ponownego o— 
twarcia teatru.

ifcpffftTNIE PREMJERY NA SCENACH POLSKICH.

IllBiwsza mlika Rlorstioa.SarWisłf*
List teatralny z Łódzl

.Zakazem obłożono ongi „Klątwę", niedawno da
remnie walczył o wystawienie swej „Aruny" Jerzy 
Hulewicz, niemałego trudu wymagało otwarcie o- 
drzw i krakowskiego teatru dla wpuszczenia tam 
nieskażonego tekstu „Świętej Joanny" itd.

A teraz najczystsze dzieło sztuki „Dar Wisły", 
dramat owiany głębokim duchem bknteis tycznym, 
nie mógł —  z powodu rzekomej obrazy uczuć reli
gijnych —' żnaieść dostępu na scenę poznańską. 
Lódź pierwsza podjęła się chwalebnego ..radu wy- 
al&wienia tego potężnego dzieła.

Tak, potężnego.
Morstin to znakomity uczeń (nie naśladowca!!) 

(Wyspiańskiego. Każdy kto zna lwórcę „Wyzwole
nia" — wyczuje w U,Darze Wisły" dźwięczne echa 
z  „Klątwy", „Bolesława Śmiałego" czy „Wesela".

Ale- Morstin jest przytem oryginalny i w tej naj
lepszej, naglębszej i najhardziej scenicznej swej 
sztuce umie zakreślony sobie cel osięgnąć. Tym ce- 
Jerti - jest -powiązanie realizmu z nudprzyrodzono- 
ścia na Ile wiślanej legendy z pod Cnebdowa.

Jakże banalnie opiewali Wisłę dawni poeci pol
scy, a jak pięknie i miłośnie tylekroć Żeromski u- 
wydatnił czy to przykuwającą potęgę królowej 
rzek polskich, czy .-zar fal wiślanych („Wisła", 
„Wiatr od morza , „Wierna rzeka", „Przedwio
śnie" itd.) I „Wierna rzeka" Żeromskiego urasta w  
legendę wszechmiłującej i wszechogarniającej mat
ki. Dla Morstina jednak jest W isła jeszcze czemś 
Wnjv6j itui legendą, ona staje się czemś więcej na

wet niż mitem, bo ona nabiera cech ludzkich i bo
skich. W isła to u niego uczłowieczona, dobra bogi
ni. „Kult słowiański był kultem sił przyrody, udu
chowionych, uczłowieczonych" — stwierdza Brii- 
Ortr.er w  swej źródłowej „Mitologji polskiej". Ten 
i taki właśnie kult przeja wia się u gromady chłop
skiej, z Maryną na czele, w  ,Dai ze Wisły". W isła 
na swym srebrnym grzbiecie przynosi do brzegu 
cenny dar: krzyż, który gromada wsioska wyła- 
wi i  i najwyższą otacza czcią. W tę cześć wlewa o- 
na „miłość, tęsknotę, wiarę", ekstazę. Krzyż u- 
mieszcza gromada na wysokiej górze, by litośnie 
panował nad całą wsią.

I oto rodzi\ się konflikt.
Kleryk pragnie krzyż widzieć w kościele, uczony 
profesor „z mędrca szkiełkiem i okiem" chce zdo
bycz umieścić w  muzeum.

Panteizmowi wsi, jej romantycznemu kultowi 
(symbjozie pogaństwa i chrześi ijańslwa , jej z  
dna duszy wypływającemu stosunkowi do Boga, 
przeciwstawia się z jednej strony reprezentowana 
przez kleryka wiara, czerpana jeno z ksiąg biblij
nych, wiara bezwzględna w  każde słow o pisma 
świętego, słowem wiara w  urzędowy kościół; z 
drugiej strony z potęznemi strugami uczut iowymi 
prostaczków skontrastowaną jest zimna, cyniczna 
trzeźwość, zaciekła i bezmyślna pogoń za uśmier
caniem w chłodnych murach muzeów i lamusów  
rzeczy świętych, które drgają rytmem życia i pul
sują świeżą, gorącą krwią.

Przedstawi ńelem tego mózgowego (a raczej bez- 
mózgiego) traktowania każdej, choeby najświętszej 
sprawy jest właśnie ów  racjonalistyczny profesor, 
z którego Morstin obi wcielonego djabła. Przy 
pomocy władzy chce on zmusić chłopów do wyda
nia krzyża. Burzy się przeciw temu gromada i dar

oddaje Wiśle- chłopstwo wykopuje krzyż i na fa-: 
le wiślane . zuci Kapłanka tej w iary ludowej, Ma
ryna, w  kassandrowe uderza tony:

„Judaszowe syny, tchórze 
Krzyż, który niebo wam przyniosło 
miast sterować nim do Boga, 
jako Boże użyć wiosło, 
rzuciliście na wodne burze.
Ogromne nieszczęścia wam wróżę". 
„Wydrzyjmy go falom .

I Maryna, w  krzyż zapatrzona.rzuca s ’ę z urwi
ska do wzburzonej Wisły, która duży płat ziemi 
nawiedziła. Gdy tyiko Maryna poświęciła się za- 
"Woj lud struga wiślana opuszcza zalane brzegi.^ 
Wody cofnęły się, bo Maiyna za darem W isły po
biegła w  czeluść śmierci i w  falach zmyła gi. cb 
gromady, która dar odtrąciła. Mocne akordy w y
dobywa. Morstin z tego przemyślanego i odczutego 
dramatu.

Zajmuje wobec sw ego tematu takie st now. U> 
jak Mickiewicz wobec „Dziadów" W ludowe w ie
rzenia w lew a własną wiarę, własną krew i wła* 
sną poezję, mieniącą się teczowemi blaskami pię
kna. i

Dramat na tle W isły rozprowadził Morstin * 
wielką plastyką; natomiast druga akcja, snując^ 
się dokoła Maryny i jej dwóch rywalów, hamują
ca tamten dramat, nie jest zakończona. Morstin 
porwany wielkością miłościi Maryny do jej Bogą 
i całej ludzkości, zapomniał o indywidualnym dra
macie kochanków. Ale mimo to całość silne w ywo
łuje wrażenie.

Od wielu lat nie powiał ze sceny Dolskiej taki 
duch poezji, jaki przenika „Dar Wisły".

Dr. Wilhelm Fallek. '

1
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Rozmaitości sportowe
„PRZEGLĄD S P O R T O W Y '  J E S T  — SPOR- 

i  TOWY ?
Na ubiegłych .ogólno- polskich zawodach  lekko- 

JJJctyczuych pan,  urządzonych przez Sek. l.ch. Ml. 
feS.  Makkabi ( K r a k ó w n a  wlasnetu boisku,  p-i- 

(łwa r eko rdy  światowi-  w rzucie Oszczepem di>- 
WOiną ręką i obiffącz Miodu zawodniczka  Crdco- 

ife (Lonkaj W doskonałym siylu os i ągnęła  sukces.
• którym marzy każda, społeczność sportowa, zdo- 
%ła wynik sportowy, nieuotowany dotychczas ua 

'^•iym świecie Sprawozdanie z tych zawodów n- 
^ieścił „Przegląd Sportowy" w stylu telegraficz
nym w  kilkunastu wierszach, w niepozornem miej
scu, ze skromnym napisem.

Jeśli się weźmie pod uwagę, ile farby i miejsca 
poświęca pismo to błahym przejawom życia spor
towego, ile pisano i rozprawiano o nieuznanym 
■•resztą wyniku Konopackiej w  Góteborgu, — rzu- 

się wprost pytanie na usta, czy pismo to jest 
faktycznie sportowem.

Bo nie przynosi to ujmy rekordowi światowemu, 
fe  padł on na boisku żydowskiego klubu, ani to, że 
■aiwodniczka nie należy do żadnego z klubów sto
łecznych ?...

Poważni działacze sportowi pogodzili się już z 
*ym smutnym faktem, że „Przegląd Sportowy" stał 
Się pismem informacyjno- kronikarskiem, niekonie 
eznie fachówem, natomiast wybitnie stronniczem, 
t^>rost warszawskiem. Mimo to opinja sportowa 
hie może być zadowoloną, gdy w sposób lekcewa
żący traktuje się tak przełomowe zjawiska w  roz
woju naszego sportu, jak pobicie rekordu świato
wego. B.

PAZUREK, znakomity napastnik katowickiej 
®ogoni, zasilił szeregi ligow ego IFC Katowice i 
będeie doublował wraz z Górlitzem II pozycję pra
w ego łącznika,

BIEG KOLARSKI .,EXPRESSU PORANNEGO11 
V/ WARSZAWIE na 105 km 1) Waliński (Lódź), 
2) Kłosowicz;* 3) Szajnrolh.

TRÓJBÓJ LEKKOATLETYCZNY ..SŁOWA 
P o l s k ie g o 1* (l w ó w ), i  Korp. Kad. Nr. i ,  2) 
Czarni,, 3) Pogoń, 4) AZS. 5) Sokół.

i -Najbliższą imprezą Sekcji lekko- atletycznej Z. 
X. S. Makkabi jest Trójbój drużynowy o mistrzo
stw o  KOŹLA Zawody te, które odbędą się w nie
dzielę diiia 5-go czerwca o godz. 10 przedpoł. na 
boisku sportowem Makkabi, ze względu na bardzo 
Wyrównany poziom czołowych drużyn okręgu, za
powiadają się niezwykle interesująco. Program o- 
bejmuje bieg na 100 m rzut dyskiem L skok w  dal a
ponieważ o zw ycięstw ie decydują trzy najlepsze
wyniki w każdej konkurencji, będą kluby zmuszo
ne wystawić swoich najlepszych zawodników.

 o  ,  '
SPARTA (Kladno)—CRACOVIA. W oba dni

Zielonych Świąt tj. w niedzielę 5 i poniedziałek 6 
częrwca br. rozegra Cracovia zawody towarzy
skie z jedną z najlepszych amatorskich drużyn 
czeskich Spartą z Kladna.

M d  t a l  iwami
MISTRZOSTWA LIGI STANOWIĄ NIEPRZER

WANE PASMO SENS AC YJ 
Nic dziwnego, że zdobywają one publikę i dowo

dzą, że tylko eliminacja pierwszej klasy państwo
wej, w  której rywalizują ambitnie i reprezentanci 
w&zystkieh centrów Polski, dźwiga fotball nasze
go  kraju na wyższy poziom i chroni go od deka
dencji i degeneracji.

Najważniejszym wypadkiem dnia było wspania- 
, łe  zw ycięstw o W isły nad IFC 3:01 W isła nadspo

dziewanie szybko i łatw o przebrnęła naturalny] 
kryzys Z powodu kompletnej przemiany swych li- 

: nij defenzywnyeh (bramkarz, obrona, pomoc) i o- 
becną swą formą i stylem, będącym syntezą prze- 
bojowośei i celowości z systemem gry dolnej i  
kombinacyjnej, — stanowi może w  teraźniejszym  
okresie najproduktywniejszą i najtypowszą polską 
jedenastkę fotbaliową.

Czem jest bramkarz w  drużynie udowodnił w ła
śnie brak Górlitza w  IFC, który to-klub reprezen
tuje wysoką klasę piłkarską, zupełnie równorzę
dną i podobną w  system ie do zachodniej zagranicz
nej

Tym razem przyszła sensacja ze stolicy, gdzie 
Legja pokonała mistrzowską Pogoń 4:3. Nie mo
żna już w łaściw ie nazywać Legji drużyną stołe
czną! Reprezentuje ona faktycznie krakowską kla
sę. ‘A i 7 graczy' podwawelskiego grodu „zdohy- 
tych‘‘ zostało w sposób ..wojskowy ' (przez prze
niesienie służbowe c z ęśc io w o d la  tej drużyny Ta
ką to wdzięczność okazał jej prowodyr, kpt Dr. 
Mielech, Krakowowi i Cracovii, w której się w y

chował  Gracze k r akow scy  Mielc-ch, Ainirowit-z. 
ś l iwa .  Wójcik,  Luńko,  Ciszewski  i os t a t nio  Nu- 
wrni .  ;i więc cm 1 a pomoc i ulali. walczą w Lcgji.

K ra k ów  ząfcm pokonał  | , « « w  w Warszawie ! '  
.Irśli do lego dodamy,  żc Zimowski ,  Hyla i Kogul.  
byli g iaczo Cr.ncnv.ii. w a l o a  w ba rwach  w a r s z a 
wskich,  i o nie będzie .maclumii izmem Iwicrdzenic.  
żc Y.uiifctiliigo rnprczon(a>..ic dumnej  .stolicy slaifn- 
wić będzie . .prMvinej«>n:ilny“ -zespól k rakowski .  
T r k  lo pioni erska  pr aca  k r a kowsk i ch  sportow
ców- rozwi j ać  będzie fotball stoieezny.

WARTA POZNAŃSKA święciła trjumf z okazji 
swego 15-lecia nad warszawską Polonją 4:1, gra
jącą bez swej podpory, Lotha I w  pomocy.

Pięknie wspina się w górę tabeli mistrzowskiej 
górnośląski Ruch, którego wszyscy uważali za 
kandydata do spadku klasowego, zwyciężając Tu
rystów  z Lodzi 2:0, osłabionych na kilku pozy
cjach.

Eksmistrz polskiego Manchestru, ŁKS, nie daje 
się tak łatwo zepchnąć z czołowego miejsca tabe
larycznego i zwycięża gładko lwowską Hasmoneę 
3:0, nie wytrzymującą żadnego meczu do końca. 
To stała wada drużyn żydowskich to rezultat ich 
niesystematycznej i niewytrwałej pracy i walki. 
Gdyby mecze trwały tylko 45 minut, a nie 90, ży
dowskie drużyny byłyby pierwszemi, Fotball jest 
jednak społeczną szkołą ćwiczenia energji, wytrwa 
łości, hartu, ekonomiki sił, ambicji i zapału. Tego 
nam potrzeba w łaśnie — kształcenia silnych cha
rakterów przez systematyczne ćwiczenia fizyczne 
i rywalizację sportową

DALSZE WYNIKI KRAJOWE: WARSZAWA. 
Czarni (Radom) — Makkabi 5:2, Ruch—Varsovia 
2:1, Skra—Korona 3:2. Lódź LTSG— PTC 4:1, Ha- 
koah—Siła 3:0, Pogoń—Słurm 6:2, Rudzkie KS—Gu
za 4:0. POZNAN. Pogoń—Posnania 4:1. GÓRNY 
ŚLĄSK. Amatorski K S -K ol. KS 5:2, Iskra-r-KS06 
Załęże 4:3, Orzeł—Polic. KS 3:1, Pogoń— Zjedn. 
Pr z Sp. 1:2, KS09 M ysłowice— Virtoria 2:1, KS06 
M ysłowice—Naprzód 1:3, Diana—Dąb 3:1. KRA
KÓW. Pogoń—Sparta 3:1, Podgórze—Uranus (Bo
chnia") 4:0, LobzoWianka— Hakoah II 4:2, Korona 
—Jurzenka rez. 3:1. Olsza—W isła rez. 6:4. Wisła 
old boys — 2 p. lotn. 3:2, Oracovia III—Hakoah 
0:2. CHRZANÓW. Garbarnia— Sokół 5:1. OŚWIĘ
CIM. TS Soła—Sturm (Bielsko) 2:2. SZCZAKOWA. 
Czarni (Kraków)-- Szcznkowinnka 3:1

DALSZE WYNIKI ZAGRANICZNE: Norymber
ga IFC —Burnley (Anglja) 4:2! Zurych Manche
ster (Anglja)—Young Fellor 3:2. Genewa. Penarol 
(Urugwaj)- Servette 1:0. Bazylea. Bazylea—Berlin 
5:2. Sydney Vrsovice (Praga)—Astralja 5:4. Trjest 
DFC (Praga)—Edera 4:2. Lubiana. Illyrja—Gra- 
djański 5:0. Wiedeń. Slovan—Hertha 5:2, Vienna— 
Criekełer 10:1. Budapeszt. III Okr —33FC 3:0, Va- 
sas—Nemz.etti 1:1. Cieplice. Tepl. FG—Viktorja 
2iżknv 3:3. Berno mor. Sparta (Praga)—Mor. Sla- 
via 4:2.
CZECHOSŁOWACJA—BELGJA. mecz międzypań
stw ow y 26. bm. w  Pradze zakończył się zwycię
stwem Czechów 4:0.

KRYNICA w il l a  „KRUK“
Dr. RYSZARD REICH

przyjm uje w chor. kobiecych i wewnętrznych. 
Terapja elektryczno-świetlna. — (Djatermja. 
Elektryzacja. — Lampa kwarcowa. Sollux)

Dr. Maksymilian Rose
powrocil na p rzeciąg  4 tygodni

ordynuje od 3—5 popot.
KRAKÓW, UL. WISLNA L. I ,  -  T o ła fo n  3 0 1 S

DO OGOŁU NAUCZYCIELSTWA!
W związku z zamieszczonemi w prasie ogło

szeniami Zarządu Gimn. F. BUKI, WarsiAWa
Orla 11 o angażowaniu nauczycieli, poda
jemy do wiadomości, że z powodu niezałat- 
wionego dotychczas konfliktu obejmowanie
posad w powyższem gimnazjum jest

bezwzględnie niedopuszczalne.
Ia rzsd  Główny iw ia z k y  zawodowego nauczycieli

Średnich Szkół Zyd. w Police

Lista Nr. 114

Funduszu Łańcuchowego
n a  rzecz Żydowskiego Domu Aka

demickiego w Krakowie.
(Datki składać należy na konto PKO 406.305).

J. Oskar L c łm r /.e Lwowa składa 10 zł. i wzy
wa o /łożenie odpowiedniej kwoty: i. Radcę Dra
Jozefa Eideiheiin, 2. Jozefa Josefsberga, 3. Prok. 
Tugeiidłnifla. 4. Ryszarda W indischlju. inż. Marku
sa Leislyna — wszystkich we Lwowie.

11 Dr. Ignacy Reiss ze Lwowa składa 10 zł. i  
wzywa o złożenie odpowiedniej kwoty: 1. Dra Da
wida Kocha, 2. Dra B. Nussbauma, 3. Dra M. Schaf
fa, 4. Maurycego Zimmermanna, 5. Dra Dawida 
Thona, 6 Maurycego Fischera, 7. Dra Al. Haus- 
manna, 8. Dra A. Aleksandrowicza — wszystkich  
we Lwowie.

III. Bracia Jonas z Czarnego Dunajca składają 
10 zł. i wzywają o złożenie odpowiedniej kwoty:
1. Hermana Schónguta i 2. Firmę Stiller w  Rabce, 
3. Osiasza Kornguta w Chohołowie, 4. OzAasza 
Mindelgriina w  Nowym Targu, 5. Salomona Gut- 
treurida, 6. Haima Treppera, 7. Henryka Bachnera, 
wszystkich w  Czarnym Dunajcu.

IV. Dr. Józef Friedmana z Drohobycza składa 10 
zł. i wzywa o złożenie odpowiedniej kwoty: 1. Dra 
M. Kleinberga, 2. Dra S. Pomeranza, 3. Dra H. 
Dunkelblaua, 4. Dra Henryka Grunhauta, 5. Inż. 
Dyr. Metzisa, 6. Dra A. Bergwerka, 7. Dra Kaufmaa 
na, 8. Dra Aslersberga — wszystkich w Drohoby
czu.

V. Jakób Sann z Jasła składa 10 zł. i wzyw a o  
złożenie odpowiedniej kwoty: 1. Mosesa Spielmaa- 
na, i 2. Leona Grossa w  Jaśle, 3. Chaima Wołfa 
Katza w  Krośnie, 4. J. B. Akselbrada i 5. Berła; 
Fischla w  Korczynie, 6. Osiasa Hiłtera w  JedŁ- 
czach.

VI. Dr. Jakób Gerstenfeld z Winnik składa 5 aL 
i wzywa o złożenie odpowiedniej kwoty: 1. Dra 
Henryka Stemera i 2. Dra -A. Begluckitera w  Win
nikach, 3. Dra I. Mohra w  Lubaczowie, 4. Dra J. 
Federbuscha w  Ropczycach, 5. Dra J Fiścha, 6. Dr. 
Bronisława Geista, 7. Dra A, Landesa, 8. Dra J. 
Mellera — wszystkich we Lwowie.

VII. Dr. R. Benesch z Bielaka składa 18 el. Dą- 
wid Sztokband z Będzina 5 zł. Ą. Knopf ae 8*ą- 
dzieńca p. Ulanów 10 zł. Henryk B iatteł ze 
10 zł.

Bronia OSnger Plnkas Stroni
Jasło zaręczeni Tymbark 

w maju 1927 r.

Wesoły keclk
ŚLEPY ŻEBRAK

— Zdaje mi się, że czytaliście wczoraj 
grzetę?

—- Nie czytałem, oglądałem tylk o  

SYNONIM
— Czy możesz wymienić słowo, pokrewne z pW 

jęciem „niebezpieczeństwo życ ia^
—  T o w a r z y s z k a  życia.

W SZKOLE
— Kto to był Kotamfr?
— Ptak, proszę pani,
— Skąd wpadłeś na tę myśW
— Jakto? mówi się przecież: jajko Kołumkal

KREM RALETTE-
usuwa szorstkość..i szybl*ofgal 
popękaną skórę; wdrrany za 
po umyciu na skórę'jeszcfe • 
gotną k r e m  R a lek *  uodpj
twą cerę na ostre działawieipo- 
wietrzą, czyniąc «.ę ^

Sprostowanie.
P. Ju lian  Now otarski udziela lekcyj najnowszy oh

tańców
do dnia 5 c u r w n  br.

a nie jak w poprzednim ogłoszeniu podano od 6-go 
czerwca br. i przyjmuje zgłoszenia uL B eitoroW e  ■ko L. 14 od 6—7 wiecŁ
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Wiadomości z kraju
i w i i  t ó H  l u j )  na tle wylotów

warszawskich

DWANAŚCIE KOBIET W RADZIE MIEJ;

Z Warszawy donszą: Poseł Kischbraun zwołał one 
gdaj nadzwyczajne posiedzenie egzekutywy „Agu- 
dy“ w sprawie złamania dyscypliny partyjnej czy 
ści członków „Agudy", k.óirzy wystawili samo
dzielną listę podczas wyborów Rady miejskiej w  
Warszawie. Charakterystycznem jest, że przedsta- 
wiciele „Poalej Ermine Izrael" nie przybyli na po
siedzenie i zaprotestowali przeciwko odbyciu tego 
posiedzenia. Miuioto posiedzenie odbyło się. Na Pu- 
siedzeniu powzięto uchwałę w  sprawie mianowania 
naczelnego .edaktora „Juda" i postanowiono ogłosić 
komunikat w  sprawie wyborów do rady miejskie], 
oraz w  sprawie złamania dyscypliny przez „Poale 
Emune Izrael*4,

Troska o służbę sanitarną
Ceiem zapewnienia administracji sanitarnej mo

żliw ie najlepszego doboru pracowników, Minister
stw o Spraw Wewnętrznych poleciło, aby wakujące 
stanowiska pomo< mków lekarzy powiatowych, le
karzy powiatowych i rriei entów- lekarzy w  urzę
dach wojewódzkich były obsadzane z reguły w  dro 
dze konkursu; konkursy takie powinny Dyć ogła
szane poza dziennikiem urzędowym i prasą oodzien 
tą przynajmniej w  jednetn z najbardziej poczyt

nych czasopism lekarskich.
Odstępstwa od zasady obsadzania wskazanych 

stanowisk w  diodze konkursu mogą być czynio
ne tylko w  pizypadkach, gdy województwo posia
da zgłoszenia odpowiednich poważnych reflektan- 
tów, rozpisanie zaś konkursu mogłoby spowodo
w ać znaczną zwłokę w  obsadzeniu danego stano
w iska.

Analogiczne zasady mają być stosowane i przy 
•b  sadzaniu stanowisk lekarskich w  samorządowej 
•łttżbie zdrowia.

Z naszych curiosów pocztowych
Paczka wysłana „Ekspres" wędrowała 2 lata.

Centralne Biuro „Keren Kaiemet" w  Polsce wysła 
Id. 6 września 1925 r. przez główną pocztę w  War
szawie paczkę ,ekspres" do Mizowicza na' Wołyniu. 
Paczka zawierała chorągiewki i laseczki na „Sta
cha t Tora". Wobec tego, że adresat odmówił przyję 
d a paczki, poczta skierowała ją z powrotem do wy : 
sytającego, ale ,co. ciekawsze, aż przeszło 1 i pół r0 | 
ku wędrowała paczka z Mizocza do Warszawy, 
gdyż dopiero w dniu 20 maja bi. „Keren Kajemct 
otrzymało zwrot paczki i musiało — dopłacić 7 zł. 
składowego.

Sprawa Dra Kelles-Krauza
W  swoim czasie pudali&n:' głos posła dra Diaman 

rda, który z zacnwytem wyrażał się o postępowaniu 
lekarza kasy chorych w Radomiu, dra Kelles-Krauza 

czasie strajku lekarzy. Dr. Kelles-Krauz udzielał, 
^Hiredłe informacji posła Diamanda, porady lekar- 
W  sklej mimo strajku, li tylko ze względów humanltar 

aj oh W związku z tą sprawą ogłasza zarząd leka- 
» y  w  Radomiu w prasie warszawskiej list, z które 
f o  wynika, że postępowanie dra Kelles-Krauza nie 
zasługiwało na pochlebna ocenę. Kiedy zarząd kasy 
chorych w Radomiu wypowleuzlał lekarzom umo
w ę, która gwarantowała im głos doradczy w spra
wach lecznictwa, dr. KehesKrauz zobowiązał się do 
przestrzegania solidarności ze wszystkimi lekarzami. 
Związek lekarzy nie wysuwał postulatów w spra
w ie podwyżki. Kiedy nastąpiło ostateczne rozbicie 
rokowań i, co zatem idzie, sran bezkontraktowy, 
podczas którego lekarze udzielali ubezpieczonym po 
mocy lekarskiej wedle cennika kasowego, dr. Kelles- 
Krauz złamał swoje zobowiązania, zaciągnięte wobec 
koiegów-lekarzy 1 to wyłącznie dla celów material
nych i karjery politycznej. Związek zaznacza, że po 
seł Diamand był błędnie poinformowany o postępo
waniu dra Kelles-Krauza.

M M .  i M u l
Obrazek z Krynicy.

Piszą nam:
W roku zeszłym w czasie głównego sezonu w 

Krynicy miał kuracjusz p. I. T. zajście z tamtejszym 
posterunkowym Teofilem Tontorem na tle wymiany 
biletów kąpielowych, przyczem posterunkowy zacho 
wał się tak brutalnie wobec kuracjusza, że ten zmu
szony był zaskarżyć go do Sądu w  Muszynie. I oto, 
gdy Sąd dla ustalenia stanu faktycznego polecił 
przesłuchać administracyjnie posterunkowego, stała 
*ię rzecz niesłychana. Z ramienia Komisji Zdrojowej 
Inspektor Wierzbowski, który przesłuchiwał poste- j 
runkowego, w protokole zeznania, po przytoczeniu i

przebiegu sprawy wedle przedstawienia tegoż poste 
runkowego Tontora, zamieścił następujący ustęp 
jako oświadczenie posterunkowego:

„Nie wątpię, że I. T. (kuracjusz) znajdzie świad
ków swoich współwyzanwców, (kmrym Policja się 
nie podoba);, mogących nawet przysiądz, że T-a 
sząrpatem, gdyż tego wymaga solidarność u Żydów', 
byle pokryć popełnione przestępstwo".

Jest rzeczą w całym świecie cywilizowanym nie- 
praktykowaną, by przy sporządzaniu protokołu urzę 
dowego z obwinionym zamieszczać tego rodzaju in 
wektywy na całą narodowość lub społeczność religij 
ną — i to w  protokole, który z natury rzeczy, jako 
akt sądowy miał być odczytany przy publicznej roz 
prawie sądowej. Najwidoczniej zatem — o ile przypu 
ścimy, iż p. Wierzbowski dosłownie pisał oświad
czenie posterunkowego Tontora — p. Wierzbom ski 
solidaryzował się z tem ośwnadczenlem I chciał w  
ten sposoo zelżyć całą społeczność żydowską.

2  powodu tej niesłychanej obelgi, rzucone] w  
twarz całemu społeczeństwu żydowskiemu i to ze 
strony ninkcjoiuujusza publicznego w Krynicy, gdzie 
rek rocznie zjeżdża się tysiące Żydów i zostawiają 
tam krocie, wniósł p. I. T., zażalenie na ręce dyre
ktora p. Nowotarskiego wKrynicy, na co ten odpo
wiedział, że p. Wierzbowski zamierza opuścić posa
dę i że innej satysfakcji udzielać nie myśli.

Tymczasem p. Werzbowski urzęduje nadal w Kry 
nicy ku utrapieniu kuracjuszy żydowskich i muże 
nadal wykpiwać i podrwiwać sobie z Żydów, którzy 
widocznie w Komisji Zdrojowej pisłuchu 1 pomocy 
otrzymać nie mogą.

Co na to pan Dyrektor Nowotarski?

Kat Nadejomki siara sit o m t i n t f
Przed kilkoma tygodniami rozeszła się wiado

mość, że kat Maciejowski zwiiócił się do swych 
władz przełożonych 0 podwyżkę. Do.ąd niewiado
mo, czy prośbę jego uwzględniono. Jest atoli rzeczą 
charakterystyczną, że w  dwa dni po ukazaniu się w 
pismach wiadomości o żądaniu podwyżki przez kata, 
otrzymało ministers.wo sprawiedliwości dziesiątki 
próśb i podań różnych amatorów na objęcie posady 
kata. Większość podań nadeszła z Górnego Śląska. 
W szyscy podający się o pasadę kata podkreślają, że 
pragną pracować na dawnych warunkach pracy 
niezadowolonego Maciejowskiego. Jeden z refle- 
ktantów podkreślał w swej prośbie, że odczuwa w  
sobie ukryty talent wieszania ludżi i jest pewien, że 
z jego pracy będą wszyscy zadowoleni. Właściwy 
kat nie spoczywa atoli i coraz mniej strzeże się 
przed tem, by zachować swą tajemnicę. Szuka ' on 
popularności i pragnie sławy. Niedawno zgłosiła się 
do pewnei właścicielki domu, żona kata, chcąc wy 
nająć mieszkanie. Kiedy oświadczyła właścicielce, 
że mąż jej jest urzędnikiem państwowym 1 pracuje w  
ministerstwie sprawiedliwości, jako kat, właściciel
ka domu padła zemdlona. Około żony kata zebra
ły się tłumy publiczności. Liczne koła ludności war 
szawskiej znają już osobiście kata. Wskutek tego pa 
nuje w kołach ministerstwa sprawiedliwości silne nie 
zadowolenie.

 o——
PREZYDENT MOŚCICKI WYJECHAŁ DO 8PA

ŁY. Onegdajsze uroczystości ku czci prezydenta 
Mościckiego w  Tarnowie, miały charakter maso
wej maniftestacji na cześć prezydenta Rzpltej, 
tchnącej głęboką serdecznością i oddaniem. Po  
skończonych uroczystościach prezydent Mościcki 
zegnany owacyjnie, udjechał w  niedzielę o godz. 
4 pop w  drogę powrotną do Sały 

KONFERENCJA SJOMSTYCZNA W B. KON
GRESÓWCE, Onegdaj odbyło się posiedzenie Cen
tralnego Komitetu Organizacji Sjonistycznej w  
W arszawie. Na posiedzeniu uchwalono zw ołać  
zjazd partyjny na 3, 4 i 5 czerwca bi 

15-LETNI JUBILEUSZ GIMNAZJUM HEBRAJ
SKIEGO. Onegdaj obchodzono w Łodzi 15-tą rocz
nicę utworzenia gimnazjum hebrajskiego, zorgani
zowanego w  roku 1912 przez senatora dra Braude- 
go. W uroczystoś-:i, w  której w zięło udział około
3,000 osób, uczestniczyli m. in. profesor dr. Schorr, 
poseł Thon i in d . P o  urczystoOcl odbył t lę  pochód 
przez ulice miasta.

STRAJK W SZKOŁACH TARBUTU. Z W arsza
wy donoszą o wybuchu strajku nauczycieli V  
szkołach „Tarbutu". Przyczyną strajku jest niewy  
płacbnie nauczycielom pensji.

ULICA IMIENIA J. L. PERECA. Rada miejska 
w  Brześciu zmieniła nazwę ulicy Liskowskiego na 
ubcę Słowackiego i ,nazwę ulicy Długiej na ulicę 
Pereca.

NAGRODA LITERACKA KATOWIC. Na one- 
gdajszem posiedzeniu Rady miejskiej w  Katowi
cach uchwalono wniosek o wyznaczenie wieczy
stej nagrody lilerackiej miasta Katowice W w yso
kości od 5,000 do 50,000 zL

WARSZAWY. W nowej radzie, miejskiej W f f ę  
szawie będzie zasiadało 12 radnych kobiet. Wedłl 
p rzyna l eżnośc i  par t yjne j  f> kobiet należy do PI 
4 do KOPSn,  1 zost a ł a  wybr ana  na liście P iłsl 
czyków,  jedna  na l iście Bundn i jedna na lis . 
b loku narodowo-  żydowskiego.

OGÓLNOKRAJOWY ZJAZD BLCUALTERÓ 
W WARSZAWIE. W dniach 5 i 6 czerwca br. O 
będzie się w W arszawie 1-sz^ ogólpokrajoU 
Zjazd buchalterów (księgowych) w Polsce. Na Zjei 
źazie zostaną wygłoszone referaty z dziedziny ZA 
gadnieu społecznych, szkolnictwa z iw oaow cjo. 
ekspertyzy rywatnej i sądowej i techniki księgo
wości. Komitet organizacyjny Zjazdu wyjedna! 
dla uczestników rzyjezdnych zniżkę 66 proc. cen}! 
powi otnego biletu kolejowego i zwolnienia przjl 
wynajmie pokojów w hotelach od opłaty 30 proc 
podauc u komunalnego. Na zjeździć w  cizasW 
p izerw  będą urządzone pokazy pomocy i nowo-1 
czeouych urządzeń biurowych firm warszawskich.- 
Biuro Komitetu organizacyjnego Zjazdu mii u d  
się w  Związku Księgowych w Polsce: W arszawa, 
Marszałkowska 74.

ZE ZDROJOWISK. Morsztyn, odbudował, oczy
ścił i pogłębił swe zdroje, uposażył zakład w  no
woczesne urządzenia techniczne, uruchomił. Ląpie^ 
te mineralne, borowinowe, kwaso-w ęglowe, ką-< 
piele z gorącego powietrza oraz zakład wodolecz
niczy. W ille zakładowe i łazienki skanalizowano*.

400.000 BEZDOMNYCH W WARSZAWIE? Ilość
domów w W arszawie wynosi dziś 10.683, ilość mier 
szkań 238,000, ludność W arszawy przeszło miljom 
osób, przyczem co m k przybvwa 20 tys. nowych  
obywateli z wrostu naturalnego i napływu. Przed* 
wojną budowano w W arszawie nowych mieszkań, 
przeciętnie 10.106, w latach 1918—26 powiększono 
ilość mieszkań ledwie o 480 tak, że dziś około  
47 proc mieszkań w stolicy jest przeludnionych. 
W tym stanie rzeczy jest dziś w W arszawie podo - 
dno około aOOOOO bezdomnych.

WYMIANA WIĘŹNIÓW POLITYCZNYCH 
Z SOWIETAMI. Z W arszawy donoszą: Pomiędzy; 
rządem polskim isowieckim toczą się za pośred 
niclwem Polskiego Czerwonego Krzyża rokowa
nia o wymianę szeregu więźniów politycznych. 
Chodzi tu o 32 Polaków, których wyd ić ma Polsce  
rząd sowiecki i o 9 więźniów komunistów, których  
wydać mają władze polskie sowietom. Rokowania, 
toczące się już od dłuższego czasu dobiegają końca

PO 20 LATACH SK AZANY ZA MORDERSTWO
\V warszawskim  sądzie apelacyjnym odbył się nie
dawno proces przeciwko niejakiemu Herschowi 
Grossowi, o to, że przed 20 laty zamordował W 
Żychlinie rodzinę kowala Brei.steina. Dochooze- 
ria sądowe wykazały, że Gross istotnie popełnił 
morderstwo, a sąd apelacyjny skazał go na 5 lat; 
ciężkiego więzienia Gross przebywał przez 13 lat 
w Amerjfce. OJ siedmiu lat mieszka w Lodzi, gdzie 
też został rozpoznany i zaaresztowany. Sąd ukrę- . 
gow y skazał go w  swoim czasie, Jak już donosili- 
śn y ' na 12 lat więzienia.

ZNIESIENIE WYROKU ŚMIERCI, (kąp) Jan 
Dziadoń, skazany w  swoim czasie przez trybunał 
przysięgły w Nowym Sączu za zbrodnię morder
stwa na karę śmierci przez powieszenie, w niósł 
zażalenie nieważności, rozpatrywane ostatnio  
pi zez sąd najwyższy w W arszawie. Sąd najwyższa 
zniósł Wyrok i sprawę przekazał z powrotem są
dowi okręgowemu w  Nowvm Sączu, celem zba 
ducia stanu umysłowego Dziadonia.

CÓRKA I MATKA POPEŁNIŁY SAMOBÓJ
STWO. Jak już donosiliśmy, przed dwoma tygo
dniami rzuciła się w  W arszawie z 4 piętra Stefa- 
nja Tylko, studentka uniwersytetu warszawskiego' 
ponosząc śmierć na miejscu. Wypadek ten w strzą
snął tak głęboko matką jej, 34-letnip heleną, że  
onegdaj popełniła z rozpaczy po stracie córki sa
mobójstwo, odbierając sobie życie przez zażycie 
ti ucizny.

NIFIłOSZŁA PACJENT MIN. SKŁADKOWSKIE 
Gl >. Do Min. Spr. Wewn. zg łosił się w  tych dniach 
miody człowiek, który upo-czywie żądał, by go  
Min. Składkowski, jako lekarz zbadał

— „Byłem u 30,000 lekarzy i w szyscr powiedzie
li, że jestem zdrów, ale to wszystko blaga, kombi
natorzy, ani jednemu nie wierzę. Jeśli mi Min. 
Składkowski powie, że zdrów, to dopiero się uspo
koję". Woźni zrozumieli z kim mają do czynienia. 
Chcąc się pozbyć nieproszonego pacjenta, ktoś z 
obecnych w ziął go na stronę i rzekł po cichu- Pa
nie, niech pan lepiej do Składkowskiego nie cho
dzi, on Jtst ginekolog i dlatego pan może mieć 
później nieprzyjemności, gdyż policja będzie po
dejrzewała, że pan Jest kobietą. U słyszaw szy te 
słowa, pacjent rzekł: „Racja, słusznie!" . pospie
sznie opuścił ministerstwo.
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Odszkodowania niemieckie dla Francji
Program D aw esa p r z e w i d u j e  ;>bsr.'-rny *y-  

*tem odszkodow ań p i a l r y c h  p r zez  (\.«cmcy z 
lylufu zniszczeń w ojnonych i zędzonych 
P*Yez armje niem ieckie r-a tery lor urn* F r o n c u .  
Poszkodow ania rozciągają sir; ca  sporą liczbo 
*“  * obejmują w ielkie sum y zarów no w go- 

jak i w natu rze  1 j. w postaci dostaw  
^ ‘•terja łów  b udow lanycr, \v»g!a. k«.ksu, p rze  
^ o ró w  chem icznych. że’aza sta li etc.

<Itk wynika z ostatnich zestawień międzya 
kock ie j komisji reparacyjnej. Niemcy wpla- 

Francji w ciągu ostatnich 8 miesięcy 368 
J®}Ouów marek w złocie (zgórą 90 miljonów 
*MRr6w), z czego 56 miljonów w dewizach za 
Scenicznych. W  roku 1926, d > 1 września wpła 

Niemcy gotówką 1?0 mdjonów marek w 
^Cie. Postęp w wykonaniu kdauzni planu Da 
•®sa jest zatem widoczny, a i zdolność plalni- 
**» Niemiec uległa znacznemu zwiększeniu. Z  
"Sólnych sum. które Niemcy spłacą wszyst- 

aljantom tytułem odszkodowań wojen
nych, Francja, najbardziej poszkodowana, 
^Zym uje część największą, bo 52 procent. Re 
**ht przypada w rozmaitych częściach Relgji, 
^°€lji, Czechosłowacji, Grecji et c.

Z otrzymanych od Niemiec do dnia 1 maja 
*«• 90 m ilj. dolarów, będzie musiała Francja

w płacić z kolei 30 m ilionów  dolarów  Stanom  
Z jednoczonym  i 30 mii Jonów dolaićw  Anglji, 
— tytułem  zaliczki nu spiąlę długów w o je n 
nych. De fcelo więc z olrzyir.anycti 80. m lljo - 
nów dolarów  i;rl Niemiec będzie m ogła F ra n 
cja zużyć na w łasne potrzeby ty tko trzecią 
część powyższej sum y, tj. 30 m ilj. dolarów  
(750 m il. franków ). Sum a la  została już p tze- 
znaczona na cele odbudow y zniszczonych de
partam entów  północnych.

Jeśli się porówna olbrzymie bądź co bądź 
sumy odszkudowań restytuowane obecnie 
przez Niemcy swym przeciwnikom z pola wat 
ki z tak nieznacznemu kwotami, jak 22 milio
ny marek złotych, które otrzymała od Rzeszy 
Francja w r. 1922, to jasnym się stanie rozwój 
gospodarczy Niemiec i odbudowanie ponowne

O potęgi ekonomicznej po wojnie.
Kredyty amerykańskie umożliwiły w wyso 

kim stopniu zarówno podniesienie się Niemiec 
ze stanu powojennej prostacji, jak i wypełnie
nie planu Dawesa. Kredyty te sięgają olbrzy
mich sum, któ re  tworzą łącznie prawie 1 mi- 
ljard dolarów zarówno w pożyczkach udzielo
nych rządowi Rzeszy, jak bankom prywa
tnym, instytucjom społecznym, zarządom miej 
skim, przemysłowi.

KRONIKA

Wschód 
słońca 
3 m. 23

M a j

31
"W lorek  

29 Ijar 5687

Zachód 
słońca 

19 m. 44

— O PRZESUNIĘCIE TERMINU UROCZY 
STOśCI SŁOWACKIEGO. Onegdaj odbyło się 
^  magistracie posiedzenie subkomitetu obcho- 
*®Wego sprowadzenia zwłok J. Słowackiego 
toń przewodnictwem wiceprez. Schneidra. W 
Posiedzeniu wzięli udział przedstawiciele róż
a c h  organizacyj społecznych i zawodowych, 
^^^iązków zawodowych, wojskowości itp. Na 
Wr»iosek senatora Englischa komisja obchodo
wa zwróciła się z prośbą do marszałka Piłsud 
jętego o pi zesunięcie terminu pogrzebu na 
JUeń 29 czerwca, w którym robotnicy, jako w 
“Męto mogliby gremjalnie oddać hołd zwło-

wieszcza. Następnie powołano członków 
poszczególnych sekcyj, jak obchodowej, 

obywatelskiej i in.
— W  SPRAWIE ZNANEGO KONFLIKTU 

JjKANTORA CYPRESA W STĄREJ BÓŻNI- 
^  odbyło się ubiegłej niedzieli zebranie oby
watelskie w bóżnicy Meiselsa przy ul. Agnle-

i, na którem uchwalono wyrazić rab. Kor- 
"toże^owi uznanie za jego stanowisko zajęte 
W tej sprawie. Z łona zebranych wybrano de- 
"=8ację dla przedłożenia uchwalonych rezolu- 

Kadzie wyznaniowej.
-  PODWYŻSZENIE CENY BILETÓW 

^AMWAJOWYCH będzie przedmiotem obrad 
^  posiedzeniu Rady miejskiej, zwołanem na 
^ a - t e k  2 czerwca. Na teraże posiedzeniu 
"'Opatrzonych będzie szereg spraw grunto- 
*ycb, regulacyjnych itd.

-  SRAWY MIEJSKIE. Na ostatniem po- 
"■^dzeniu sekcji ekonomicznej Rady miejskiej 
% uchwaleniu wniosków magistratu w spra
ne sprzedaży 2 skrawków gruntu miejskiego

linji regulacyjnej, jednego w Dz. XX — 
^hgiego w Dz. XXII, omówiono szereg nieżą- 

t ^ ch spraw porządkowych, komunikacyjnych 
'  Bospodtrrzych — i uchwalono przekazać ma 
W ratowi do wykonania kilka rezolucyj. zgło 
jfjńych przez poszczególnych radców miej- 
^ c h  w tychże sprawach. 
k "  PORZĄDEK DZIENNY ZJAZDU KAN- 
P^DATÓW ADWOKACKICH Małopolski i 

l ^%ska Cieszyńskiego, który obradować będzie

dnia 5-go i 6-go czerwca br. w sali posiedzeń 
Izby Handlowej w Krakowie przewiduje: W 
niedzielę 5-go czerwca godz. 10-tej otwarcie 
zjazdu, zagajenie przez przedstawiciela prezy- 
djum Komisji Kodyfikacyjnej, przemówienia 
powitalne i referaty: Dr Jerzy Bryliński „Zna 
czenie prawnika dla państwa" oraz Dr Jerzy 
Langrod „O reformę aplikacji adwokackiej w 
Polsce". Popołudniu, goaz. 13.30 po wyborze 
prezydjum i komisji Dr. T. Molkner wygłosi 
referat „Obecne położenie kandydatów adwo
kackich w Małopolsce". W  poniedziałek przed 
południem obradować będą komisje, a popołu
dniu po wysłuchaniu sprawozdań komisji i po 
wzięciu uchwał nastąpi zamknięcie zjazdu. — 
Poza porządkiem dziennym wygłoszą w nie
dzielę o godzinie 17-tej w sali posiedzeń Izby 
Handlowej odczyty: adw. Dr. Rychlewsk’
„Problem numerus clausus w adwokaturze" i 
adw. Dr Józef Steinberg „Przymus adwokacki 
w projekcie polskiej procedury cywilnej".

— PRZECIW RADJOPAJĘCZARSTWU. Z 
radjostacji krakowskiej komunikują nam: Na 
podstawie przeprowadzonych dotąd wywia
dów, władze krakowskie są w posiadaniu na
zwisk kilkuset „radjopajęczarzy", tj. osób, 
uchylających się od ustawowego obowiązku 
rejestracji posiadanych radioodbiorników. Z? 
względu na zbliżający się koniec miesiąca, w!a 
dze pocztowe wstrzymały się od zarządzeń egze 
kucyjnych przeciw „rad jopajęczarzcm \  O ile 
jednak po 1 czerwca okaże się, że znani w ła
dzom nieprawni rad josłuch< aze nie dokonali 
zgłoszeń, będzie sprawa skierowana na drogę 
policyjną i karno-sądową.

— KONSUMCJA MIĘSA. Na targi od 21 do 
27 hm. spędzono buhaji 97. wołó"w 100, krów 
159, jałówek 96, cieląt 716. nierogacizny 832. 
razem 2000 zwierząt. Płacono ze jeden kg. ży 
wej wagi: buhaje od 1.20 do 1.85 zł, woły 1.26 
do 1.85 zł, krowy 1,03—-1 85 zł, iałjw nik 1.35— 
1.90 zł. cielęta 1.20—1.95 zł, nieroganznę 2.2S- 
2.80 zł, bitej wagi nierogaciznę 2.70—3.20 zł, 
Ze spędzonych na targ zwierząt sprzedano: na 
konsumeję miejscową 1959 sztuk, na kensun- 
cję innych gmin kraju 36, pozostało uicsprzc- 
danego bydła 3, cieląt 2. Spęd średni, jakrść 
spędzonego towaru dobra. Ceny w porówna
niu z ubiegłym tygodn;em nieco zwyżkowe. 
Transakcje ożywione. Wszystkie doprowadzo
ne sztuki sprzedano.

— WYPADEK NA MECZU. Dnia 29 bm. pod
czas zawodów w  piłkę nożną na boisku Cracoyii 
doznał Edward Bil złamania lewej nogi.

— W ZWIĄZKU 7j KRADZIEŻĄ OPON GU
MOWYCH i części składowych do wozów i aut, 
dokonaną w nocy z 25 na 20! bm. z garażu Dra 
Drobniewicza przy ul. Siemiradzkiego 1. 4, areszto

wały organa śledcze Władysława Szafrańskiego 
(Jat 18) i Antoniego Nicponia (lat 21), obu szofe
rów bez zajęcia. Aresztowani przyznali się do 
kradzieży. Wszystkie skradzione przedmioty ode
brano i zwrócono poszkodowanemu.

—SKRADLI KOŁA OD WOZU. Abraham Szte- 
ger! z.am. ul. św. Agnieszki 1. 1 zgłosił do policji) 
że skradziono mu z podwórza domu 2 koia od 
wózka ręcznego, wartości 200 zł.

 o — •

Z Ezry chalucowej
Dziś, we wtorek o gadzinie 7,30 odbędzie 

się posiedzenie Sekcji Młodzieży przy Komite
cie Lokalnym Izry Chalucowej w lokalu pr2y 
ul. Zielonej 1. 17, I. p.

We środę, 1 czerwca o godz. 7 wieczorem 
odbędzie się posiedzenie sekcji pan pizy korni 
tecie lokalnym Ezry Chalucowej. w  lokalu  
przy ul. Zielonej 1. 17, I. p. Na porządku izicn  
nym urządzenie festynu.

 o —— :
Zarząd Związku Kupców Tytoniowych Koła 

Krakowskiego zawiadamia P. T. palaczy wyro
bów monopolu tytoniowego, że wszystkie skle
py tytonio we w Krakowie sprzedają obecnie t e ' 
same wyroby tytoniowe na równi z Księgarnią' 
„Lot“ na głównej poczcie w Krakowie, o czem 
świadczy stempel fabryczny na odwrotnej stro
nie paczki tytoniu.

Zarząd Związku Kupców Tytoniowych Rz. P.
w Krakowie. 64 9

ZNIŻONE WIZY DLA ZAGRANICZNYCH U- 
CZESTNIKÓW WYSTAWY SPORTOWEJ W® 
LWOWIE. M inisterstwo Spraw Zagranicznych w y  
dało wszystkim polskim urzędom konsularnym w  
Europie zarządzenie, że uczestnicy I. ogólno-Pol
skiej W ystawy Sportowej we Lwowie otrzymają 
50-procemową zniżkę wszelkich opłat wizowych i  
konsularnych.

Bi bija licząca 1.500 lat
Uniwersytet w Upsałi, którego 450-lecke św ięco

ne być ma uroczyście w e wrześniu bae-t tcego ro
ku, otizym a z rauji jubileuszu te j o  dar niezwykły. 
Będzie nim współczesna fotograficzna i .  prjuu—tja  
gotyckiej „Srebrnej Btblji", którą w 4-em stułeeta 
naszej ery przetłumaczył biskup Liuhu., a ktfimt 
obecnie przepisywan t jest złotemd i  srebrnetni li
terami staraniem F*bljotefci Uniwersyteckiej w 
Upsali. Biblja U ltdasa przetło jmuuoa. byka * gre
ckiego na język gotycki, stanowiący uazzecZL M—■  
dynawskie. którym m ówili pierwotni sewedfecy Go
towie w ciągu wędrówek swoich od 100 roku po 
Chr. do 700-go, kiedy kolejno sprawował! cr i swą
dy w e wszystkich krajach pomiędzy G zam en Ha
rzem i Gibraltarem. Podczas wojny Trzydziesto
letniej Szwedzi zajęli Pragę 1 przy tej sposobno
ści znaleźli Srebrną Biblję i  przywieźli ją de 
Szwecji. Po pewnym czasie zginęła stamtąd w sa
gi okowy sposób, odn lezdona wszakże powiała1 
w  Holandji. gdzie Szwedzi nabyli ją 1 potu™ i*= 
sprowadzili do Bibljoteki Uniwersyteckiej w Dp 
sali w 17-em stuleciu. Cenny dokument ucierpiał 
częściowo pod wpływem uszkodzeń zadanych aa  
przez czas. Celem spompletowania nowej edyeąl 
okazało się niezbednem poddanie 187 kart proce- 
so w ó  fotograficznemu, przy którym utsłnkoM  
się promieniami X, oraz metodą tak zwanej 3 w  
rescencji". W  głębi podziemi Bibljoteki U-.«we* , - 
teckiej urządzone zostało specjalne h boratorjum, 
zaopatrzone w e w szystkie nowoczesne a .c * orju. 
Prace nad rekonstrukcją Biblji trw iją H ft»  He 
i prowadzone są pod kierunkiem profesora Swed- 
berga, laureata nagrody Nobla z działu chemii. 
Dzięki użytym najnowszym środkom reprodukcyj-i 
nym zawierać będzie nowa edycja pełny tekst, 
bowiem niektóre szczególnie trudne do odczytania' 
ustępy zostały uwypuklone w  sposób wyraźny 
łącznymi wysiłkam i chemji i op tyk i

Ulepszone mumie
Profesor Hochstetter, wykładający na fakultecie 

medycznym uniwersytetu wiedeńskiego, wynalazł 
nowy sposób konserwowania nieboszczyków. Cia
ło zmarłego podlega uprzedniemu wysuszeni/u sta
rannemu, poczemn apełniane jest parafiną, co na
daje mu elastyczność i pozwala zachować zew 
nętrzne pozory życia. Z biegiem czasu p rafiaa 
twardnieje i mumja przybiera wygląd w  natura- 
listycznym stylu utrzymanego posągu, co stanowi 
znaczny postęp w porównaniu z techniką balsa > 
mowania, stosowaną w  starożytnym Egipcie.
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Paryż 30 5 ŻAT. Żat dowiaduje się, że pro dzie się dopiero podczas kadencji jesiennej są-

t a i  f ó s s n i  s w t e  ( J s t t i

ces Schwarzbarta, który miał się wsrótce roz 
począć, uległ ponownej zwłoce. Proces odbę- 
u*

da karnego.

naszego korespondenta)
Sin. Dziś pizyj^ł minister
■posła G r y n b a u m a ,  k . «  *

przedstawił mu sprawę ogniniczeń s to so w i 
nych wolier siuciinrzc żyAoW -nich na unii

(Telefonem od
Warszawa, 30 a. 

oświaty D o lin ek  i

.delach. prosząc, by wobec zbliżającego
nowego roku akademickiego i-, minister podj* 
kroki celem usunięcia numerus ciausus na

poiłem drem Berrardem Kausnerc.ni
(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa, 30 5. Sin Dziś przybył do W ar- 
i szawy poseł dr Bernard Uausner, powojnia- 

nowany konsul generalny Rzeczy po spolitei 
Polskiej w Hajfie. Poseł Hausner przyjął ko
respondenta „Nowego Dziennika', któremu 
udzielił wywiadu.

Na wstępie Doseł Hausnei zaznaczył, iż na 
dzisiejszej konferencji, którą odbył z wicepre- 
mjerem Bardem, oświadczył p. wicepremiero
wi. iż jakkolwiek nominacja jego ma ważność 
z dni m 1 lipca, to jednak z wielu względów 
nie może wcześniej objąć swego stanowiska 
w Hajfie aniżeli we wrześniu.

— Czy zrzeka się Pan mandatu poselskiego*? 
— zapytałem posła Hausnera,

— Tak. Nastąpi to natychmiast po objęciu 
PTł  emnie stanowiska.

— Czy Koło Żyduwskm było poinformowa
ne o Pańskiej nominacji?

— Owszem. O wszystkich Konferencjach z 
-■ informowałem szczegółowo przedstawi

•peR Keja Żydowskiego, a Biczególnie prezesa

Koła, posła Hartglasa. Również działałem w 
porozumieniu z prezesem organizacji sjonisty- 
cżn&j p. Lewitem.

— Jakie znaczenie przywiązuje Pan Poseł 
do swej nominacji?

— Uważam ją za pokaźny krok naprzód, 
który będzie miał doniosłe znaczenie zarówno 
na zewnątrz jak i na wewnątrz. Stanowi on 
przełom w opinji dotychczasowej, że żyd nie 
może piastować urzędu państwowego Ponadto 
zarówno p. wicepremjer jak i inni ministrowie 
podkreślili, że chcą tą nomi racją dać wyraz 
sympatji rzaau polskiego dla dzieła odbudo- I 
wy Palestyny.

— Komu Pan będzie podlegał bezpośrednio?
— Jako generalny konsul podlegać będę bez 

pośrednio p. ministrowi spraw zagranicznych.
— Gzy był Pan kiedyś w Palestynie?
— Po raz pierwszy byłem w Palestynie w 

roku 1914 jako stypendysta rządu austrjackie- 
gg.

wersytetach.

M o w m - i  na f u n tW  r u p u r r i u i c c  l i c  f f C U U S l i r
(Telegram własny „Nowego DzieqnLua ^  
Budapeszt 30 5. (D) Minister sprawiedliwaitytH

oświadczył, ze w iesieni przedłoży parląmęntt 
wi projekt ustawy w sprawie reformy ądwoł I
tury. Projekt będzie zawierał numeru* cląusUl
dla adwokatury.

M l

Zachwiane stanowisko Baldwina?
Następcą Baldwina —  Churchill.

11 •uegi.ua własny „Nowego Dziennika'1)
Mmdyn, 90 I. (Li Suoday Fspress donosi, 

0• ttanowlabo premjer.i Rałdwma j»M w »sta 
■riLŁ dniach mocno zachwiane w związku 
x zerwaniem stosunków dypioraatyczujch 
Ę Blrsją sowiecka. Misję iUwonvL ia rządn

otrzymać ma obecny minii Dr skaihu Chur
chill, Na wypadek obięria prezesury gabinetu 
przez Churchilla tekę finansów objąłby Sir 
Robert Horn.

[ n o r a  r
Saanghai, 30 5, PAT. Na ulicach mia: ta u r r  

dzano dziś pochody demonstracyjne, które by
ły, piZj pcnmivniem pierwszych rozruchów 
przeciw cudzoziemcom z przed 2 lat. V ladze

chińskie ostrzegły demonstrantów przęd nie
bezpieczeństwem wkroczenia pochodu na tery 
torj um koncesji międzynarodowej.

Konferencja trzech mocarstw 
rozpoczyna obrady 20. czerwca

(Telegram w łasi y „Nowego Dziennika") 
Genewa, ;ł0 5. (P ) Zwołana z inicjatywy 

Cpohdgeą konferencja Uz°ch mucar* *w w spra 
wie ograniczenia zbrojeń na morzu /.Bierza -sit 
definitywnie' 2Q czerwca w Genowe. Słychać 
że w komeiencji weźmie udział około 200 rzr 
czoznawców.

Z pobytu Lindhergha w Londynie

K m  a M t  m d  w i s r t f e
„#rcosii'>

Berlin, 30 5, (T) Pisma donoszą, iż władze 
niemieckie zgudziły się na udzielenie wiz nie 
mieckich współpracownikom londyńskiego Ar 
cosu tylko w Qgran;czunej liczbie i tylko ną 
przeciąg 6 tygodni

Aresztowani w Santiago di CLle
w turleiktf X rewizją w Arcosie

Londyn, 30 5. (L) % Santiago di i Vile dono
szą, że władze dokonały tam szeregu rewizyj 
opierając się ną informacjach dostarczonych 
przez policję' angielską w związku z rewizją 
W Ąrcesie, Znaleziono mnóstwo ma'* i jalów i 
dokumentów świadczących o ożywionej pro
pagandzie komunistycznej na obszarze w Chi
le, Aresztowano kilka osób.

Londyn, 30 6. PAT. Lotnik amerykański 
kap. Lindbergh podeimowany był dziś śniada 
niem w ambasadzie Stanów Zjednoczonych. 
Lindbergh przyjęty będzie jutro ną audjecji 
a króla Jerzego w pałacu Buckingham. Szereg 
"nych przyjęć, jak w królewskiem t o warzy- 
lwie aeronautyczhem, brytyjskim klubie lo

tniczym, w radzie lotniczej i u ariy Astor 
oraz u szeregu innych osobistości wypełni ca
ły czas pobytu Lindhergha w Londynie aż do 
jego odlotu do Ameryki, wyznaczonego na 
czwartek bm.

t a  ś s t w a  i  i  ą m p
(Telegram włgaiy „Nowego Pziennlka") 

Lonjyn, 3Q 5 (L) Wedle doniesień z Faier- 
banks (Alaska) zamierza przedsiewzraść kap. 
Wilkins nową ekspedycję do bieguna półno
cnego przy pomocy samolotów. Badania będą 
przeprowadzone z Point Barrow (Spitzberg) 1 
mają obejmować kraj Granta i Grenlandie.

S t Piiedo r a l i l  i a  m M a
Horta (wyspy Azorskie) 30.. 5 PAT O godz. 6.45 

rano przybyi tu parowiec holujący l.ydroplan lot
nika De Pinedo „Santa Maria". Na pokładzie pa
rowca przybył również De Pinedo.

i teieor
W Awatrjl

(Telefonem od naszego korespondenta).
Wiedeń, 30 5. (D) Rokowania prowadzona 

pomiędzy rządem a przedstawicielami pracom 
ników poczt i telegrafów nie wydały pozytyi* 
nych rezultatów. Pracownicy przedłożyli rzę
dowi ultimatum z terminem do soboty, grożą* 
w razie niewypełnienia żądań strajkiem.

H a M i i M i e  a m in y  w \m \n
Wiedeń. 3Q. 5. ŻAT. Podczas przedstawienia 

„Sen nocy letniej" Szekspira, w teatrze miej
skim w Grazu, wybuchł wielki skandal, wywo 
wołany przez studentów hakenkreuzlerow- 
skich, którzy w chuligański sposób wystąpili 
przeciwko reżyserowi żydowskiemu Marholmo 
wi, inscenizatorowi sztuki. Przedstawienie rrf  
siano przerwać. Policja interwenjo scała i usunę 
ła z teatru awanturników, którzy urządzili po
tem burzliwą demonstracje

O M  a i l i M l  M a t y i
w Palftstynlfi

Jerozolima. 30. 5. ŻAT. Przybył tu dziś pa- 
trjaicha rumuński Miron, witany przez przed” 
stawicieli rządu palestyńskiego i wielu wyż
szych dostojników duchownych. W związki z 
przybyciem partjarchy władze bezpieczeń
stwa powzięły szereg środków zapobiegaw
czych, by nie dopuścić do żądnych demonstra 
cyj untyrumuńskich, jąkithby można oczekiwać 
z powodu prześladowań Żydów w Rumunji.

0 pracę dla bezrobotnych
Jerozolima. 30. 5. ZAF. Egzekutywa slonisty 

czna w Jerozolimie przestała udzielać zapomóg 
tygodniowych dla bezrobotnych. Dla pi zeszło 
tysiąca robotników udało się znaleść pracę W 
Jerozolimie 1 okolicach na 2 do 3 dnł w tygod
niu. Prawdopodobnie takie w Hajfie i Tel Awi
wie uda się wkrótce położyć kres poniżające
mu udzielaniu zapomóg prżez urządzenie robót 
publicznych przynajmniej dla części bezrobot
nych.

Wyniki wyborów do Sobranja
Sof ją, 30 5. PAT. Rezultaty wyborów do sp- 

branja są następujące: Wybranych, zostało 17? 
członków stronnictwa rządowego Zg<TQW. Je
denastu Macedończyków 6 narodowych lib*” 
rałów (Stambuiińskowscy), którzy zawarli kar 
tel wyborczy ze żgorowem lali, że większość 
rządowa wynosi 189 głosów Nadto zostali wjl 
brani: 5 narodowych hberatów, 5 cztonkóW 
frakcji Malinowa, 3 um arkoAąnycL agrarju 
szy grupy Tomowa, ! radykalny dyssydent. 
6 socjal-demokratów, 6 komunistów i 59 ra
dykalnych agrar juszy. Opozycja Lędzie w i|*  
rozporządzała 84 m rndatam i

Primo im M  i r t ! e
(Telegram własny „Nowego Dziennika") 
Madryt, 30 5. (P ) Primo de R»veia oświi*- 

czył w mowie wygłoszonej tutaj, że zamiarf* 
w najbliższym czasie zwołać zgromadzenie aft 
rodowe, którego głów nem zadaniem będzie 
przywrócenie normalnych stasu-ików jwlitS** 
nych w Hiszpan ji.
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Z  G I E Ł D Y
GiełcSa hrahcwska.

Kraków, 30. 5. Akcje niejednolite. Dolar utrzy- 
•tany.

Akcje; Przem ysłowy 0.22, Hipoteczny 133, Za- 
tnókowy 95, Toban 0.05. 066, Zieleniewski 22, 22.25 
Trzebinia 0.60, Parowozy 0 70, 0.72, Siersza górni- 
*®e 6.90, Azot 2.08. Chodorów 113.

Zebranie efektów cechowało tendencję na ogół

Ittrzymaną. Chęć do pracy niewielka, wobec czego 
•broty słabe. Kursa z wyjątkiem Bankowych pa
pierów i Tohann, które uległy lekkiej zniżce, utrzy 
®*ły się na ostatnim poziomie. Obroty większe 
jodynie Tohanem i Parowozami. Ruch na ogół sła- 
h  przy nastroju wyczekującym.

Dla papierów nlekołowanych sytuacja podobna. 
'“•Interesowanie w iększe dla Jaworzna i Loko
motyw, reszta w  małych obrotach. Płacono za Ja- 
'taraao 23.15—23.25, Cegielski 45-^6, Nobel 6.10, 
Jknielów 0.32, przy kursach utrzymanych. Lokomo- 
5 ^ y  1.70—1.80, Tepege 0.23, Nafta Polska 039, 
f w a t  0.35 i Poż. konwersyjna 0.66 nieco słabiej. 
®olarówka 56.25, mocniej Rnch jak i obroty na 
«gół słabe.

N a ry n k u  walut 1 dewiz panowała tendencja 
Wrzymąna. Zainteresowanie słabe pokrywa dosta- 
mezDa podaż przy małych obrotach. W Krakowie 
Sotówk i 8.92 3/4—8.93, czeki bankowo 8 94 i pół 
'ń 8.05. Warszawa got. 8.92 1̂ 4—8 92 3/4. czeki
T1*, l  w ów  got. 8.92—8 92 i pół, czeki 8 94 i pół 
Katowice got. 8.92 3/4—8.93 1/4, czeki 8 94 i pół.
®ank Polski płacił w  dalszym ciągu za gotówkę 
•olarową 8.89, zac zeki N. Jork 8.91.

Na rynku prywatnym panowała w  ciągu popo- 
^9‘da tendencja naogół utrzymana z wyjątkiem  

II aworzna, które pod wpływem silnego zninfereso- 
‘^ania zyskało nieco na kursie. Obroty tymże pa- 
Mereni znaczniejsze przy kursie 23 i pół do 23 3'4. 
* innych' papierów Zieleniewski 22.10—22 
8ank Polski 150. 1/4,

przy małych obrotach.

Giełda warszawska
W arm ie w e  2 0  ha*. (PA Tb tr ie łcfs w s ta ły .
Polary 8T2, srrz. 8*94. knp. 8*90.

Relgja 124-30, 124-61, 153-99.
Holandia 358-25. sprz. 359-15, knp. 357-35. 
f ondyn 43-46 sprz. 48 57, kup. 43‘35 
N. Jork 8-93. sprz. 8-95. kup. 8-91.
Paryż 35-05 sprz. ?4*14 kóp. 34 99

Londyn. 30. 5. PA T. Tel. Comp. W edle donie 
sień z Tokio zaproponow ała Japonia Czang- 
Tso-Linow i, aby  zw ołał konferencję w sp ra
wie rozejmu. celem zaprzestan ia  w alk i cofnię
cia się do M ukdenu. M arszałkow ie Czang- 
Tso-Lłn, Feng i Czang-K ai-Szek mają się poro
zumieć co do dalszych kroków  o ile możności 
za zgodą Japonji, W ielkiej B rytanii, Am eryki, 
Francji i W łoch. Ten krok Japonji po tw ierdza 
m inister sp raw  zagranicznych baron Tanaka, 
k tó ry  w  w yw iadzie z dziennikarzam i pow ie
dział. że przed w y sy łk ą  2000 żołn ierzy  do 
Czing Tau uzyskał zgodę mocarstw. Prasa ja
pońska wyraża zadowolenie, że Japonja zajęła

znów  kierujące stanow isko na dalekim w scho
dzie.

Szanghaj, 30 .5 PAT. Nacjonalistyczny komisarz 
spraw zagranicznych złożył w japońskim konsu
lacie protest przeciw wkroczeniu oddziałów japoń 
skich do Szan Tungu, co uważa za akcję niczem 
nieusprawiedliwioną i bezprawną. Konsulat gene
ralny obiecał protest ten przesłać do Chin.

Szanghaj, 30. 5 PAT Brak wiadomości z głów-, 
nej kwatery o przebiegu ofenzywy w dolinie Ho- 
nan zdaje się wskazywać, że ofenzywa ta nie roz
wija się pomyślnie, aczkolwiek z drugiej strony 
według wiadomości radiotelegraficznych, posuwa
nie sie wojsk południowych ku 'An H wei trwa w  
dalszym ciągu ** ••*'* 1 *V

li urna H M
Praga 26'50 sprz. 26*56 kup. 26*44,
Szwajcarja 172*14. sprz. 172*67. kup. 171*71 
Włochy 4912 49*24, 49 - .
" iedeń l°5*P2 bnn. 1*>6-23 sprz. 1°fi*6l 

Papiery proeentowe; pożyczka kolejowa 102.80 
—103, pożyczka dolarowa 85— 84.75, 5 proc. po
życzka konwersyjna 66.75—66.85, 8 proc. pożyczka 
kodwersyjoa 99, premjówka dolarowa 54.75—55. 
Tendencja niejednolita.

W arszawa. 30. 5 PAT. Bank dyskont. 135, Bank 
handl. 7.60, 7 75, Bank Polski 150, 149 75, 150, Bank 
zachodni 4.70. Bank zw. sp zarobk. 92, Streru 13 50, 
Czersk 110. 1.15, Wysoka 125, 1 27, Cukier 5.80, 
5 75. 5.85, W ęgiel 11150. 112, Nobel 5.80, 5.90, Ce
gielski 44, Lilpop 33 50. 33.25. Morirzeiów 9 80, 9 85 
Ostrowiec 80 50. Pocsk 310, Rudzki 280. 2.87, 2.84, 
Zieleniewski 22. Starachowice 74. 73. Żyrardów  
20 1 9 50 .19 75. Zawiercie 40 75. 41, 40.75, Borkow
scy 3 70, 3.55. 3.60, Żeglnga 0.58.

G f e t d a  poznańska
FCZRSft. 39 h. fPATj 7y o 50*25 — 51*25- 
Tszenica 53*25—56*25 — Jęczmień 43*——44*— —
Jec7trieó browarniany —*------- —*— — Owies 4325 —

4 4*25 — J'aka żytnia 7PO/o 72*75 —*—* — Mąka 
-ylnis 65<Vo 74*— — *— — Mska pszenna 650/o £1*75— 
' 4*75 — Ospa pszenna £1*75— — *— — ospa żytnia 
35*f 0 -  36*50 — ziemniaki stołowe — —*—— ziem
niaki gorzelniane 8*—,— gorczyca —*00------.—
Rzepka —*C0---- (0  — Groch Wiktoria —* .00

tendencja słaba
Giełda zurychska

Zurych, 30. 5 PAT. Paryż 20.35 3/4, Londyu

2524 i pół, Nowy Jork 5.19 11/16, Belgja 72.22 i  pół 
W łochy 28.38, Hiszpan ja 9120, Holaadjn 208.10, 
Berlin 123.16, Wiedeń 73.17 i pół, Sztokholm 130, 
Oslo 134 80, Kopenhaga 138.82 l  pół, Sołja 3.75, 
Praga 15.40, W arszawa 58.10,> Budapeszt 90.02, Biia- 
łogiód  9.13 i pół, Ateny 6.86, Konstantynopol 2.78, 
Bukareszt 3.22, Helsingfors 13D7 i pół, Bnern* A i
res 220.

Giełda wiedeAska
W ie d e ft  <?. 3 0  t .  m . (P. A. T.). D ew iz y .

/  materdam 283*98. Belgrad 12*47, Reriiń 168*66 
Bruksela 98*61. Budapeszt 123*66. Kopenhaga 1W*56 

Londyn 84*46.Madryt 124*60. Medjolan 38*84, Nowy 
Jork 709*15 Oslo 183*80. Paryż 27*78, Praga 2F05 
8ofja 5*11, Sztokholm 189*75. Warszawa 79*51—79*S2
Zurych — Amerykańakie 70675,alem tackiaiW ie,
angieskie —*—, polskie — *— —*— „ ■
czeskie 20*97. Węgierskie 123*60—

A k c je :  Zieleniewski 18*—, Sileaja —*—, T o to  
9*60, Gal. karpaty 34*1, Galicja 128*. Swraza 
bank małopofaki — . Bank Hłp. —

Giełda nowojorska
Nowy Jork, 30. 5 (AW). W arszawa 11.40, Lon

dyn 485 13/16, Paryż 391 3/4, Wiedeń 14.06, Pra* 
ga 296 1/4, W łochy 547, Belgja 13.85 3/4, Budapeszt 
17.43, Szwajcar ja 19.24 i pół, Hełróigiors 250 1 pól 
Sof ja 0.74, Roland ja 40.04 1/4, Oslo 2588, 
ga 26.71, Sztokholm 26.76 i pół, Ttokio 46.4Ł BofaW 
reszt 60. B erłu  23.70, Belgrad XX

- f ’’

fflelonc
S i u k s a

c\brpag& vóe. b o te o n k f c  ^ O 5 0
p o K n o o  i * —  -----------------<rnS im *
liu Ą Z jcm se  b o tŁ S o n s e  / , C G
i ą>iT»iąw ą  po d . ir iOĄ . . r w iJ

( 2 > lc tł7 t z r i :
‘P a n to fe lk i 5a ttjT Jo rse * A ^ »
M lu tm u h .---- — I V
'P a n t o f e lk i  p ł ó c i e n n e  .  j  sm

eaimiuMiHiwoniuuwiiiniiiiniMiiiwa

( D /a  d z i e c i - '
w  '*- ja  fc ie rŁ . 
popU lab iU iW  
TOiUk»śJ !1"®*v- 
2»->»

r
‘dj-abof-brcłz.-bohs

S*s *Cy*°

fn c id m l Xeł*jf€&
‘jD-o * t u a z ^ s i k l c h .



Str. 12 .NOWY DZIENNIK* Środa 1 czerwca 1927 Nr. 142

D R O BN E O G ŁOSZENIA

( DYW.4HY. chodniki narzuty aa otomany, kapy, 
poetki je fejoiwno l  ceraty poleca w  wfeikSm wytoo- 
Tzi ' sstr.;- Kraków, Dietla 45.

. S£r V :vKA x 1T53Ó ćtołaofrw 401 rentownej, urządzo
nej fet , i i  pószdbtóę. Współpraca kśb zabezpiecze
nie Ja CitneL Zgk-~snŁa do Adm. J8L Dziennika" 
pod „^‘etwoaegzysSeiKja"

r * O O w iS P ^ D r * i^ b 0 H Ó i( ^ ^ ^ m o O T a ^  k *
rawŁat ł  praktyJcanca posŁutom Dom spedycyyjy 
boeBrot, TOe£ape9el2.

V POKOI atonecanaiy ł - gytfc iw n wegfióecn.  dta t—?  
ee&b, z- ozę& aom n  wtiaonmwbfflt od I  lab 15 cxer- 
m  bc. do W0TKuqfdK i »4U t r i  «, U piętna aa 
pcarwo, od cods. 2—6 po prdhthda.

O M oar e .  w ra"  r taes, jmr-
cfaadatid tookoscrwc 

KadA«, Foaełstai 18.
t ■ punEnfla oswemeckl w

■wyjazd. Posiada 
z n a  a z y c ie  Z g io -  

« * *  do Kod „Samodzielna".

(pezytaarwaczki) 
do Ad-

U Q E V U N U 1  książeczkę wojskowa,
M  P  f  U . Ku t o :  Markus Landau.

WILK Ks*A Łja*onta, «nde-.. a-tala z-mbuna kartę 
« j n a k * l  m b c  P . Ł  U. Reeszów.

DYWANY, n o e ,  t a * n n  cbodmkt, kapy aa (62-
&  Branki, płachty I pform nieprzemakalne, arty ■ 

r gumowe, pt i yfcot y  podróżne i tapicerskie pole
pa najtaniej bart o w te  t częściowo P. MOntz, Kraków, 
nLBeżego Ciała B>. F&fcu Rynek et. 6 (róg Siennej). 
W * P , T. Urzędów, boath ! pensjonatów specjalny 
>■fent._______

Newe sity mężczyźnie
daje HY o p u an laM oddawna wypróDowany i naukowo 
Spreparowany środek, ód dawek 12 zł ze sposobem ożycia

Dr. GeMNNrd A Co., Gdaftsk

JAWORZNICKIE 

KOMUNALNE KOPALNIE WĘGLA
S . A.

W KRAKOWIE

wypłacają począwszy od dnia I-go czerwca 1927 r. 
za rok 1926 r.

TU dywidendę, tj. 1*75 Zł od akcji

Wypłatą uskutecznia za przedłożeniem kuponu Nr. 5 
Bank Gospodarstwa krajowego w Krakowie i Lwowie

i perskie i kilimy do os* 
ilj prawy, przyjmuje ,,DV" 

w a n "  T k a ln ia  dywanów i kili
mów, K raków *Podgórze, K ingi 9 
liam w aj 3. P oleca dyw any  i ki
limy po cenach  bezk o n k u ren 
cy jnych

#
uran
Mlii
I E I U d I  

W Ł . B O LO N S K I
Kraków, Pałac Spiski

SŁUŻĄCE 
PANNY DO DZIECI 

KUCHARKI
poleca w każdym czasie
Berta EISENBERG
biuro pośrednictwa prac/
KattiiEe.ilijin.liL Kil

REKLAMA 
dźwigni* 

:: handlu::
EKSPEDIENTKI z działu blawatnego poszukuje 

się. Zgłoszenia pod „Blawałny" do Biura Stattera, 
Rynek 8.

B te rw g w i; la e a ra ste iU cy
. lerpiący na drailiw ość, słabość woli, brak energjl, n e - 
lan*olfe, przesyt Łyda bezsenność, bdl głowy wm ili 
wość nerwów, śledziennice, nerwowe zaburzenia serca 
i żołądka, otrzymają bezpłatnie broszurą Dr. Weiaego
stabott nerwów. Dr.Gebhard I Ska, Gdańsk

I I !
udoskonalonego w wyrobie 

czekolady I konfektow
obeznanego z rynkiem polskim, poszukuje 
pierwszorzędna fabryka czekolady za
granicą. — Zgłoszenia do Hotelu Polonia 
od godziny 3—4 popob, pokój Nr. 15.

■SB

W czen? tkwi tatamnica wieczne! młodości
D L A C Z E G O

paryżanka jest ponętną kobietą w wieku balzakowakim, kiedy Polka w tym samym 
wieku uw ala  się za zrezygnowaną?

D L A T E G O  
że każda Francuzka używa zbawiennego środka

Cosmopolis
cudownie pielęgnującego ŚwIttŻOŚŁ twarzy, rąk i ciała, czyniącego z niej kobietę 
młodą i pełną ponęt w przeciwieństwie do naszych rodaczek, z których tylko jedna 
na dziesięć dość dba o siebie, żeby mieć zawsze n a podorędziu ten niezastąpiony 
środek hygieniczny C0SM 0P0LIS nadaje skórze niezrównaną elastyczność i pie
szczotliwą aksam itną gładkość. i

C oam opolis to  n ie  j e s t  k rem . C osm op olis to  n ie  j e s t  p a sta  do tw arzy . C osm o  
p o lis  j e s t  to  zu p ełn ie  c o ś  n o w e g o  i d o ty ch cza s n ieb y w a łeg o .

Główny skład oa Polsku: Rom an W łodarski Warszawa, lu b e c k lts o  5
Do nabycia w aptekach, składach aptecznych i perfumeriach. Cena z t. 2 '8 0  za sztukę. W razie nie 
otrzymania, należy zwrócić się do Głównego składu na Polskę. Zamiejscowym wysyła się po otrzymaniu

z góry s t .  ? '7 S  lub z ł .  3*25  za zaliczeniem.
WYSTRZEGAĆ SIĘ NASLADOWNiCTW.

Przedstawiciele na oddzielne miasta na własny rachunek pożądani.

Mieszkanie w Zakopanem
w centrum, elegancko urządzone z osobnem wejściem 
z całodzienuem obfiteui utrzymaniem na mieś. czerwiec 
i  sierpień do wy najęcia. 'Zgł pod „Zakopane* do Ad-N.Dz.

ZAKOPHNE!
Pensjonat „ Z D R Ó J fta

*•<
E. LUSTIGA

gruntownie odnowiony, komfort. Kort 
tenisowy. W ykwintna kuchnia rytualna 
Otwarty od dnia 1-go c z e rw c a  b. r.

KRYNICA energiczna, inteligentna osoba,] 
umiejąca także pisać na maszy

nie zostanie pizyjęta w charakterze sekretarki i zarząd
czym do pensjonatu w Krynicy na sezon letni, ewent. 
i zimowy. — Zgłoszenia osobiste przyjmuje Drowa 
Wolfowa. Podgórze, Lwowska 24 między 6 —7 wiecz,

Znane x dobroci
z podwójnie pasteryzowanej śmietanki

H A S Ł O  D E S E R O W E
Z RYBNEJ

do nabycia w firmie:
W O JC IE C H  O L S Z O W S K I

MkAkOW, MAŁY RYNBK

IC U Ł K I i
OHUWHUJW

mĄote&i UKJ3o»otasJ$2

Sr*
w n w  W.BOROW/KI.Wawzmu

ALjeOOZQU«/MIŁ 59
1ADAC’Wf r/r/f/(# A P r / M / H H app.

•m*

HEMOROIDY(W yczerpującą broszurę 
Nr. 12 d a rm o  w ysy ł*

i  Dr.BuBiCarBG.mbj. GdafiU

- f  p b z e c i w k o  s z c z u p ł o ś c i +
używać stai.* należy oddawna uznanych 
„Wschodnim Pismak Wzmacniających"

Powodują o m  już w krótkim c z u ie  znaczny przyrost 
nc wadze, kwitnący wygląd oraz. pełne pląkne kszałty 
ciała (u paś prsapyezny biust), po tąju ją Ae< do pracy, 
wzmacniają kraw i nerwy. Owarant. Jako nieszkodliwe 
1 zalecane przez lakarzy. — W isls podziękowań. C ena 
p a c z k is łS . 4 paczki,potrzeb docałkawlfej k u rą c ji,ił25

DR. HUGO CADO, Sp. z o. O.. GDAŃSK.

Red:: or naczelny: Dr. W. Berkelhammer. — Red. odpow. Zygfryd Moses. — Nowa Drukarnia Dziennikowa, Kraków, Orzeszkowej 7.


